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Czy my, Rosjanie \ chcemy wojny? 

Spyt::,j ie ,.,, n h-.r spokojnych i 

ciszy nad łąką t nad polemł 

spytajcie 1_. .,ek 1 topoli. 

Spyi;aj ~- ie c-· to tych żołnierzy 1 

co pod brzózkami w lesie leżąi 

i niec .a T"·'">Wiedzą ich synowie, 

czy wojna : est Rosjanom w głowie. 

Nie tylkr w ziemi.swej obronie 

nasz żołnierz ginął w tamtej wojnie, 

lecz aby wszędzie mogli ludzie 

spokojnie spać po dziennym trudzie8 

Przy szmerze liści i afiszów 

śpisz, Nowy Yorku, śpisz, Paryżu, 

niechaj więc sen wasz wam odpowie, 

czy wojna jest Rosjanom w głowie? 

Tak, rrry umiemy w:1J czyć śmiało, 

ale nie chcemy, by znów miało 

fołnierstwo nasze padać w boju 

na boleściwą ziemię . swoją. 

Spyta.j0ie matek przygarbionych, 

spytajcip o to mojej to.ny. 

I wtetty jasne wam się stanie, 

czy chcemy wojny, my, Rosjanie. 

---------------

tłum. Kazimierz Andrzej Jaworski 
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PJ:zed 50-leciem Rewolucji Październikowej 
~~~aaca~----~-----~-------~-------eQłl8~-~--~~~-~-

WSKAZÓWKI ~ODYCZNE DLA PLACÓW:EX KULTURALNO-OSWIATOWYCll 
-------------=-=======================================~~ 

10P.:.:-z;rjdń mie:rzy się czynami• 
Falrt·.7 p.Y~'?derdzają tę przyjatil 

w wielld.e.j poilityr~e i w ży1CiU 
c -odzie~y;n011. 

Wszystkie nasze organizacje spoleczne 9 placówki k.o., 
d·omy ku.lt1ll'Ye kluby przystępu.ją jut do przygotowań ob~hodó• 
50-le-~ia Rewolucji Październikowej, daty 9 kt6re;j wpływ Il!l 

kształtowanie się nasźej epoki, na rozwój dzie~H~w luizkośei 
t;LW"adn~ tt.i·i;tcenić. Również to czym się dziś chlubi i nasz na­

ród wiąże się ś~iśle z politycznym i ideowym dziedzictwem Ie­

wolu~ji Październikowej. 

A_wię~ główne hasło naszej pracy - ~!!21~~J! __ f~~!~~ 
~!~~~~-=-~~!§i~!~~-a2weJ_~~-1~~!!2~~! - będziemy się sta­
rali udokumentować ukazaniem teratniejszości 1 dziedzictwa 
Rewolucji~ 

Nie ma chyba na świecie kraju, kt6:cy od 50-rJi1il. 1-i:.t wzbu­
dzałby tak wielkie zainteresowanie, wywol~wal tak sprzec~~8 

opinie :i- tak zażarte spory jak Związek .Radzieckie Jedni za­
chwycają się jego ustrojęm, społeczeństwem, rozwojem techni­
k.i., nauki i kult1..iry~ osiągnięciami prze:myslu, inni gwałtow­

nie _krytyku.ją wszystko C·O radzieckie i poddają w wątpl:l,:JG6 
osiągnięcia Kraju Rad. 

Aby prawidłowo spełnić nasze zadanie - czyli populary -
zować sukcesy ZSRR, osiągnięQia radzieckiej nauki, kaltur.! 
i oświaty, musimy w sposób ~§~_!_!~12~l,przede wszystkim 
zaś ~l~1~~e~~~~- ~walczać tradycyjny mit o wyższości tz-;1. 
cywiliza6ji zachod~iej kultury i techniki, połączony najczę­
ściej z nieufnoś~ią do wszystkiego, co się robi na wacho -
dzie, z nieznajomośeiąi a często s lekceważeniem do.x-obkU 
~RR. 

~!!_!_2~ zapropon.cwać na obchody Rewolucj:l ? Szeri:>kie 
zainteresowanie si~ plae~ćwek k. o. Krajem Riii ~. 'i!3 Rewoluzją 

Październikową m:a jut trwałe i wieloletnie t~·adycje. Ch\1edzi 

~ednak o wzbogacenie ferm 1 metod prruc7 sk~~wu. k.~. w tym 
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Zakresie. Przygotow~'godnego uczczenia 50-lecia Wielkiego 

Paidziernika będzie vzymagało większego wysiłku organizacyj­

nego, inicjatywy i pomysłowości. 

, Pierwszym naszym zadaniem btdzie więc podsumowanie do -

tychczasowych doświadczeń w tym zakresie i opracowanie nowych 

form 1n-7t ., ~ · t 
·~J eriow wyboru i systemu poradnie w~. 

. - Moim :~daniem należy powołać specjalną komisję inspiru­

Jącą 1 koordynującą wszelkie poczynania i przedsięwzięcia w 

o~chodach rocznicy Rewolucji. W skład jej weszliby przedsta­

wiciele wszystkich placówek k.o. i organizacji społecznych 

danego terenu. 

Każda placówka k.o. musi mieć swój własny program dzia­

ł~ia na rzecz przyjaźni polsko-radzieckiej. Program ten po~ 

WJ.ni.en obejmować cztery kierunki długofalowej pracy: 

- kulturalno--oświatowJ 
- ar+yst 

v yczno-rozrywkow:} 
-. Sn t ~~ar owo-turystyczny 

- organizacyjno-administracyjny 

Winna ~~ . . t 
vt1C ona wolna od rutyny i szablonu, twórcza i nowa or -

skaj musi opierać się na w~1ikliwej ocenie sytuacji i środowi­

ska. Trzeba nią obejmować szerokie rzesze społeczeństwa w im­

Prezach masowych, ale i nie zapominać o formach przeznaczo 

n~ch dla °'mikrośrodowisk" o wspób.zych zainteresowan1ach. 

·~~;~ Pewno w dalszym ciągu będziem:,.,. poszerzać wysiłki ·w za­

~esie popularyzacji radzieckiej nauki, techniki, kultury i 

zycia narodów republik radzieckich pop.rzez takie wypróbo,.·ane 

~ 
\ 

~o.rm;r jak: odczyt~ prele:kcja; dysmsja?., spotkania, jedn~~te 

unowocześniając~ uatrakcyjniając je w odpowieclni sposób pr?ez 

~adan.ie im charakteru wieczornicy przy kawie, "podpierając" 

srod.ka.mi audiowizualnymi /jak magnetofon, ada1 t'.O.r • epidia­

skop/, zapraszając dwóch prel.egentów do jednego teir.atu, uzu­

Peł.niając słowo obrazem, dźwiękiem, kolorem, oryginalri...ym ek­

sponatem. 

Upowszechniać będzie;:lJ' vt dalszym ciągu czytelnictwo li­

teratury radzieckiej, kont~fnt:.ować wypróbowaną formę popuJ.n -

~Yzacji filmu radzieckiego poprzez aranżowanie przeglądów 

1'il:rnow:ych o określonej tcmc.t:yce z dyskusjami na temat /wykaz 

tematyczny filmów WD~{ rrzeglal placówkom, a filmy są do w-Jpo­

życze11ia w "Filmosie"/. 
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Poważnym brakiem naszej dotychczasowej działalności je5; 
· ś_ł irr~ie zs.ws~e odpowiada ona zainteresowaniu i zapotrzebowa­

niu ś.r,~l)i~wisk:s_, 

W naeey@h pla©ówka~h występuje niejednokrotnie pag~ń 
za liczbą imprez, tu i ówdzie panoszy się też formalizm Qlc.v 

raz tendencja do organizowania imprez na pokaz, co stępia 

ich ostrze polityczno-wychowawcze. Imprezy o "fast"~owo'~ 
formal.ttym charakterze częstokroą nie tylkJi nie osi~'f'.;ją za­
mierzoneg, celu~ nie utrwalą i n.§6głębią prey ;jaźni p~lsk~ 
radzieckiej~ lecz mogą wywołać niechęć do slusż~ych n.a.szych 
intencji. 

-

Więc ~1-1E:!_=_a~~-ll2!~A-!...~~2 - winna cechować :lE,.SZą 

»~~~ę0 . 
iv1usiIJJJ sięgać po formy 1 metody odpowiadające zainte -

resowaniom1 !-~~~i~2!~!-~9:!!.ł:2f.Z_~2~ 1 docierać do nich 
z problem:~.t żywotnie ich zajmującymi. 
A jakie są te najlepsze metody i formy? Recepty nie ma i 
być r. .. ie m.~tea Oz:n9.t,,~załoby to zastąpienie jednego schematu 
przez drugi~ Można jedynie zaproponować kilka form, wskazać 
kierunek poszukiwań, radzić ••• 

Jeżeli akademia, to nie nudr;l.a, ale wywołująca w UjZ~ -

stnikach głębok~i..e przeżycie, dająca im w ciekawej. r.i~~c~a.1-

nej formie n~w·e informa~je, taka która !s!!~~lli!!!~~Q_E!!: 

Jeżeli nie ma dobrego pomysłu, nie mot: ... /*':. ··· d.f·~;~~)~·-~ · ~ do 
ciekawy@h materiałów - to lepiej zrezygnować ~- napuszonej 
ak~demii 1 z~~gani~ować mniejszą, przyjemniejszą imprezę 

np. wiecz;f,r poezji radzieckiej lub konkurs czy wys·tawę:Zre­
zygnować z gigantomanii i przyjętej zwyczajowo schematycz­
nej.i spowszedniałej "liturgii" akademiowo-wiecowej, wyra -
ża.ją:~e.j się w obowiązkowym referacie, prezydium, dekoracji, 
drapowano - papieroplastycznej i oklepanej -"fJ .. (r.,:·:~towo 
wierszowej" części artystycznej~~ 

,,., . 

Odrz~ca.my to~ co spowszedniało. 

Staramy się natmuiast opracować program iIP.prezy w ten spo-

sćb~ aey ~~ku.~wal ~czestników ~!!~~~~!§~--~~~~!1~2!~!§ 
f2~~i_!_~~?~~~~~2!§-~~~!~!~ 

Prog:c·:Ml akademii ku. czci rocznicy Rewolucji ni~ może 

być uklsila~;," tskri by m6wił w ogóle o wszystkim, co się z 
tym. niez9J!J:Ykle doniosłym faktem wiąże. Powinien dotyczyć kon-
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kret n1e jednego problemu, na przykładzie którego moina poka­
zać znaczenie Rewolucji. Wś~~d propozycji Gulczyńskiego i 
Klimy vcyróżnijnzy takie np. ' · . 

- dzień 7.XI.191? rok - impreza przypominaj4ea godzina po go­

dzin1.e dzień:. który zadecydował o losach świat~, 
- Zan.im VllYStrzelono ''Wostok 2" - impreza pokazująca drogę, 

jaką przebył naród radziecki od zacofania Rosji carskiej do 
dzisiejszej najnowocześniejszej techniki. 

- Rewolucji dz.ień dzisi.ejszy - impreza obrazująca rezultaty 

Rew. Socjalistycznej, potęgę i rozwój narodów budujących 
socjalizm oraz walkę sił socjalistycznych całego świata o 
sprawiedliwość. 

Skoro formy mają być niebanalne, oryginalne, trzeba po­
PU.ś ·ć 

ci v1odze fantazji. Spójrzmy raz na Rewolucję nie od st.ro--

7 _ ku~ armatnich i wybuchów. Zapomnieliśmy o bardzo istdtnym, 

Ja.k:ze poetyckim widzeniu Wielkiego Październi.ka~ Przecież 
idee Października stały się rewolucjoniżującą siłą, kt6rej 

sądzone było zmienić oblicze ziemi. Przywróciły one prawo 

faktycznej egzystencji hasłom "równość, sprawiedliwość,szczę­
Ście"· 

• • • w ON 
owych czasach" czytamy - "Na obraz współczesnej epoki 

Składają się różne barwy. A.le pierwszy plan pomalowany jest 

na kolor czerwony, kolor życia. Zaś czarny kolor śnierci i 

J:beakcj1, coraz bardziej się przed nim cofa''. 7,abarwmy więc 
nasze imprezy ku czci kolorem radosnej czerwieni,kolorem re­
wolucji, nadziei na lepsze jutro. 

l W trosce, aby działalność nasza objęła sze:rokie rzesze 
Udzi, aby idee Rewolucji dotarły do każdego c"złowieka, pro­

Ponujezny placówkom k.o._, by zorganizowały u sLsbie punkty 
inform . 

a.cyJne i konsult~.cyjne. 

- Poradnie winny najpierw przeprowadzić propagandę wi­
iualną oczekującej nas rocznicy /apele, odezwy;pla.nsze, pla­
katy/ 

- informować poprzez prasę i radiowęzły o poczynaniach 

komisji planującej odpowiednie imprezy okolicznościo­
we 

- koordynować akcje k.o. i imprezy artystyczne w w/w 
Zakresie 

- opracowywać bibliografie, materiały instrukcyjno-me 

toccyczne i repertuarowe dla klubów i zespołów wiejskich 



8D sł\t$yć p(~~adnictwem 1 kor::i.sult~~©j~ zeap~lcm przygoto -
v~~ ,~3:y-m Ei.ę do festiwalu f;i<';>r3enki radzieckiej, festiwa~ 
lu t~,-at;iji':W poezji z JC'epa:rt1L·s;~3m rosyjski~ i r.a.dzieokim, 
d(O> konk'~.au. recytat,orakieeo tak, ~r nadać eliminacjom 
p,~wiatai·irzy.m charakt,~r uroczyst,oeci śviętecznych 

ca:> nr::.",21; .. 1.ar11:t1 i u.dostę:p:r.ić od.po~~,1,e~,ią taśmotekę i płytote­
kę 

i - ~~ ~~;eo,:»wadzić kilka narad azko;lei~.i~;,~ey~h dl.i'. aktyllU 
PZ"it~·:;;wników keo~ na temat form i m~to,i UCZ·~z~ma Rewo-
lu.cji 

- oro-~\iz~w.ać s";"\ecJ· -.'Il :n·:;r '6;.
1 ··~· -~~ '"'1'.,.-~ <!,, ... -'.1~10~.::r.:l. w te~/"1)4:l,:1 w celu o j:' ctL,J..: u,,_. ,g.,..__-.._.':"') ~ I$;, "'~' ~ ~·L·J" -'\a 1;, ~ ... ~o( 

nrz.~:_prowa/l.,., ;.;··,..~a Z„Oi"" ·~·· "'";l.'V'·"' >-1 k "·':"."~· ,."11-' 0
"'' ... , ; i dlc zesp·~łÓW te-.I:' '#, ~'-':..,.J,,,...,~,J.. · '-,v,.~'łt~łw)~,.. ,ił.li'.•,_. u:-,,J)~-1.,'-:::;J~ Gł,, \J 

' Więks~,, uwagę należy zwróti.j Z.-tB. ś:_~ ,, :ki mas ,·wego przeka­
zu--filmt> r:edio i telewizję z p9m.:,~ą kt!.;,1·:r~e;.11 przaprowadzać bę­
dziemy pop1..1.la:eyzację idei Re,w)lU©ji(ł 

M.0;ż~a by też ?if<~~:)eL:;:·Nać od.ezwą e~o wszystkich ze3pol6w ~ty-
styqzzcy-ch o przyg;;;~c;_;;V7J$2~ie p~iQ>g;iam6w ZiNiązanych z rocznicą, 

dolą~zając obszerne bibli~r:~ie repert·~ar~we /do uzyskania " 
WDK i pla~ówka1h p.Jwiatovry~h/ ti a następnie przeprowadzić po­
wiatowe przeglądy t-ych zes~oł6··N z nagrodami /te.ki projekt ms. 
PDK w Sztumie/. 

Zwracamy .l--bwnieź UWllg·ę ~a projekt Gł-ówneg·~ Z.arządu ZTA, 
kt6ry pl~".:j e z :,J:ganizowa..n:le w pięć:i-:i województwacch monumen -
talr~IOh wiic.;wisk ple2~,e::·C)·wy~;).h z~~ip c,łów po~iatowych z prog~ama­
mi opartymi :na histc:t"Y~z:2y·.::h m.)):1.Hu . .l~ac.h Rewolucji Faździernik<>­
w~j. 

Bibli1;;tekl placówek k. 'Ch w::::.."1.y nie tylko udostępniać swe 
kaięg,i~bi <'·:'..r.~r :c.!'.l u.$yt sk ze~;;> ,.<1:ów, s.le prc·Nadzić cykliczne 
prez:y Z.!!.zr.s.j a"lli~.,j~·: ~ z d~=~ełłu:i :n.aj1eybi trde jszych pisarzy 
poetów :t·~t:yjskic-,h i radzleckiGh - szC!zeg:.J..~:.ie o tematy~e 
S·ł · .~"l'W't1' ,.,, z.., - ; ... ...,,.i.~J ~ .,._.~_v• 

i 

hi-

Trz·e:...s. przy tym jednak ckreśl:tć, jakie u->~w(.)~7 przewid~.:.ja się 
dla p,-amych typów z.as~oł6w. 
Ogloet.~ p;;oojekt l:lsty utworólf f ktb::'t: w ~B.ZllR.ch obcho,i6,r mają 

być p::c· ~7pt:1Jr11 .a:::.-:;,. 
Motna też ogłosić konkurs na s<ce:r.ari„11'~~ wj..,.~owisk. 

W większym nit g.otychczas S-C·opni::. na.łozy z,aintereso·Ne.ć 

się 11łodz.!.eżą S1:'~k,,im,~ która przygotowuje $ię do konkursu 
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''P 1 0 ska i Radziecka Poezja Przy jaźni i Braterstwa''. 

Powiatowe placówki k.o. winny dołożyć starań,by na sce­

ny teatrów amatorskich trafiły najlepsze pozycje z nowego 

r~pertu~u radzieckiego; by z estrady dobrze brzmiały 
piosenki, by popularyzować nowe przekłady radzieckich poe­

tów. Aby zaś ich poziom pracy był coraz wyższy, aby przyby -

Walo ciekawych materiałów,.zatroszczy się WDK - doceniający 
rolę i pracę tych placówek~ 

Należy odpowiednio włączyć się w obchody - Dni Nauki i 

Kultury Radzieckiej /szeroką akcję odczytową, seminaryjno -
Od ' 

czytową, spotkań autorskich, literackich/ 

- Dni Książki Radzieckiej /wystawy, kiermasze,konkursy czy -

telnicze; konkursy dla kolporterów, spotkania z tłu.maczam.i/ 
- Dni Filmu Radzieckiego /popularyzacja klasyki radzieckiej, ­

filmu współczesnego, oświatowego/ 
- Dekady i tygodnie poszczególnych-republik radzieckich 

/wieczory klubowe poświęcone radzieckiej poezji, prozie, 
Osiągnięciom gospodarczym itp/ 

- Dni Radzieckiego Kosmonauty /pogadanki na temat problemów 
kosmi.c znych/ .. 

SekcJ· · · · 
ei zespoły zainteresowań placówek k.o. winny zaprogra-

mować swą działalność pod kątem popularyzacji zagadnień ro­
syjsko~radzieckich i zaszczepiać na swym terenie te formy 

!racy k.o. i artystyczne, które są prowadzone w domach kul-

UJ::-y w ZS$, a mało lub wcale nieznane u nas: • 
CC'I> kluby mądrych rąk /pokazy modeli lotniczych/ 
~ kluby racjonalizatorów i wynalazców 

- lektoria /w-tym wypadku nie tylko kursy, ale kluby konwer­
~ sacji w jęz. rosyjskim/ 

~ cykle wykładów na temat reform szkolnictwa.radzieckich me-
tod wychowawczych. 

W .ramach "Sztafety przyjaźni" - niech znajdą się wieczornice 
mówiące o pomocy ZSRR dla Polski, konkursy, quizy~ zgaduj -

zgadule, serwisy in:formacyjne. gabloty ścienne, wystawy fo~ 
togra.ficzne i filmowe. 

W ramach tzw. "Niedziel Kultury Radzieckiej"-okolicznościowe 
imprezy popularyzacyjne np. koncerty muzyki rosyjskiej i ra­

dzieckiej, pokazy tańców, konkursy rysunkowe np. na najlep -
szy Plakat itp. 
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Może będmiem;y mogli zorganiz~wać określoną tematycznie wy­
@i~@zkę d@ ZSRRt np0i 

eł B~lslctam Wi~lkisj R13w~:u~ji 0 @zy do kolebki rewoli1c;Ji 

LeningJCladur> lub '0w@zs.sy językowe'° ;.orespondencja w j~s • 

. ros") z przyjat©i6lmi~ wymiana materiałów repertuarowych/• 

Dodajm;y jes~(g~e ki.łka n-owy<eJh ini©,jatywt 

1. Organi~a.i~j a sp~;tk:m z; zało:gami statków radzie~ki,ch 

2., Imprezy ]?">>d.kreśla,ją~e u.i.ział P ... laków w Rewolucji Paź. 

3. Plebist;yty n.a n~is~i:~k~wszeg:g ,iktcra teatralnego lub fil-
. moweg& 

4. Skrzynki pytań i ~.i:ipctwiedzl o Kraju Rad 

5„ Tl.lrnieje kr~;OJmów©ze i ży-:Me s~enki z literat'UJ':'Y radzie -
ckiej 

6„ Zorgani~owanie ' 11Nttmeru żywej gazety1111
; 

A oto p.r,0,pO.zoif~ja s~enari~sza c::. Temat: nnani~ się Rewolu­
cji Rą.dzi) ou 

a/ Wią~.~a melodii :t'?~r~ i .radz(i 

b/ Preze.i."?..t~@ja progrrurn1 i wykonawców 

c/ S:r,ki~(g ł;sist(Q .. ~y~~~ i rez";;1lt8.ty R~·w,Jlu©ji 

d/ Przegl4d filmhw cświatowytgh 

e/ .Mel~,di.~ rer~'Jlt~~yj~e 

f/ Pr~y p,11 = 1~~ru:;r~s,j = w~p{;;:m.nienia z ©zas6w Rewolucji 

g/ Su.1t,0~ey- k:;;~m.i~~7~e ZSRR /pog;ad~~ 

h/ WL~;:r"s~e w~p~l~z~~V©h p:-)etów riac.zie~kich 

li Qu,.:.rz c::, Co wiem o ~&p\; .. blik.a~h radziedd©h 

j/ T.ańże rQ)ayjskie 
k/ Wsp6l.na nauka pio1senki radzie©kiej:t 

7. Organiza©j a imprez cświatcwoc=li tera©kich® ins1~enizacji 
~ slow.no OC:, musy~z::jr~h p~:przez teatry małych form, e-
straey poety;_Q',kie~ t;ieatry p·;·ez.ji /MDK np.we Wrzeszczu ma „ 

w plar.1iS: p~zygr.t w.anie kt))n.-eez0tt.1 .0.!)<izieżowej crkLestcy 

sym.fc11i.::.z~-~: = 1:;'::w -:.,::,cy r1~ajwyhitntejszych kompozyt:nrbw 

ros0 i z,·;dlz" r; zywe sł,./"..M.;, -= tsksty poezji i prozy rewo-

1 1\- ·n ; .; "1-o:ń··~Q n,•;:i'l"O"U'""!>O'lr\>O'V ., .. ,.,,,,,,oi,,,v10/ u~~,YJ~"'-'·e~ d!. "'~~-0-9 M4,~q/'""'"~" ~{Y1 4i/J A~ .,!Jl ~ 

Tyle pr<i:b,P::Jzy@,ji i su.gcest:LL. Resztt pozostawia się twóri;zej 
inwen~ji 0-).L.ig.anizatcr6w 21 instr~to.x~ów~ pra~ownik6w i dzia&:.a 

la©ey keo~ 
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z_~kazji rocznicy 50-lecia Rewolucji Październikowej powin­

nismy Odpowiedzieć sobie naszą pracą k.o. - na pytanie: ile 
spraw i ,...rz . , ł . d . , t 

· ~ ezyc ączy oba nasze narody. OdpowiA ziec na o 
Pyta.nie nom · · 1 · · 

~ oze nam tylko stałe i systematyczne u epszanie i 

UatrakcyJ·ni· · f · · · , · 1 k anie orm i metod pogłębiania przyJazni po s o-
radzieckiej, nasycenie ich treścią ideową i walorami arty -
stycznymi. 

•===== 
M.Cholewczyńska-Wila.mowska 

l'ItZED 50 Rocwrq 

PROP02YCJE NIECO SZCZEGÓŁOWSZE ••• 
--=====================-----------

P:rogrwn obchodów 50-tej rocznicy Rewolucji Październikowej 
Winien hu' , , 

..,.,c ba.rdzo szeroki, musi zawierac elementy zarowno 

8.l:'ty
stYczne, jak i oświatowe. Idzie o to, aby nie zasklepiać 

;ię tylko w historii pokazanej skrótowo przez recytację paru 

:r-agmentów prozy i kilku okolicznościowych wierszy, ał:e żeby 
\\'ydobyć c.iągłość ideową uwypuklić, jak wydarzenia 1917 roku 
Oddział ł ' 
i- . .,::.,-•. a y. na obecną teraźniejszość i to nie tylko w Związku 

~ -<:.' ~{3-J,...~.~ -ł 
..... ,r-,=_.i:.....,~tr,.; "'·'1 " '.;. ·,.-~Ą.-'.'l"·,.i ..... ~ u nas Rok ... -- r. :,;'W'.-,; -=- I..! J;:.;J:, ·""i~ • 

l:' J.
9l7 przyniósł oświatę i postęp zacofanym krainom, stwo-

2Ył z · ' 
k nich autonomiczne republiki. Co wiemy o tych republ.l.--

. ach, jakie są nasze wzajemne związki? Czy wielkiego dzieła 
lch Przeobrażenia nie możnaby przełożyć na język artystycz J 
7?.Nie chcemy w klubie• czy świetlicy wyręczać szkoły• urz; 

t~~ąc za nią lekcję geografii, ale to, co podręcznik geogt>a­

ull Podaje suceym językiem cyfr i nazw, możemy przybliżyć i 
Plastycz . ., t , · · ł · 

nic ancem, śpiewem, recytacJ~, zwięz ym napisem, 
.Prze' 
~ zroczami z dodatkiem muzyki i śpiewu. 

a zrea.1. ; . . 
b izowanie takiego planu trzeba miec więceJ czasu,trze-o: 0Pracować cykl imprez powiązanych jedną ieyślą przewodnią. 

0 
kilka propozycji: 

Zac~r 
-vnanzy od słowa poetyckiego. Oddajmy głos reprezentantom 

Poezji z r „ ż h · · · h · d · b o nyc epok, tak dob1eraJąc ie wypowie zi, a y u-

~~liły one kontrast między czasami największego ucisku a 
Wllą obecną. A więc słowo dławione /Puszkin, Lernontow/ 1 
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al©W~ woLo.ce /Rożdzestwi-.~ńslct il W~-d,,n,ie~ie~ski 8 j ęwtuszenko i 

i:ma/ Prz~k:e:ó.stwo i r~d(OŚĆ życ:f.iRe S~~,'Jl1 t~ mogą pr~ek~zywa.ć 
:r.·~1 żn.i, l."~isy·j:at-,rzyfj prey czym tU .. ~ 1.=:;p;,~'18;'~) efektu 1 dobit -

nieJ~~·:9g21 1·;.przytomnieniaf) o jaką ep:~;)ri ©h~d:d. -=- można to za­

z.nar-ezyć wl.docz.nymi datami /papie:rol)laiat:rk:1~, albo napisy 

świet~et oświetlone portrety itp~~ rozwiązania s, tu dO­
W'~ 1~j~,r;;/ • 

GdL;y P~>·.:f~i skoń-ozą re@ytacje~ w~hodzi n.arra1;or. Reflek­
toi~ wyd·~')yw:a niewidoczey d·otąd na.pi,~· n~d ea~radą "al.BAŁTYK 

\ 

MORZEM POKOJU"" a Narrator zwięzłym sł.Q>w.~m omawia przemi~ , 

jwcię zaszły po roku 1917 n.a Litwie 0 E.st'.onii.~. Łotwie, _ sta~ 
no"Niących wraz z Polską p~s ziem ru1dro.or;akich~ ziem lvtących 

ri.ai WSPÓLNYM morzemt) 'I';:l na;.2t;,ępują pieśni o mm-zu - polska 
i ~la,dzie.,~kt,.t> po czym ~Jchod.r~:·i przedstawiciele wyże;j wymie -

nio~y(~h rsp-.iblik z odp.:,wiedni~ e:ublematami. Kolejno inf o:­

nr:i.j,ą o osiągr.r.ię~iach swojej- ziemi, jedno~ześni•i epidiaccr.k:p 

rzu.,<Ja na ś.ciia::"ę zdjęcia iucazu.jące krajobraz, ludzi, frag.me~ 

t-v ar~hitekt·ui='Y• Mozn.a c.o teg--o wyk-orzys-:s.ć alb:rn °W Era;j".l 

Rai". P.u.,iezar.:ta~ja każd,ę;j republiki końr}z~.r~{ się wymienia!7.ie:n 

dY1n6ch·. - trzech naj·wybi·'.~~::.if¼jsz:r~h przedstawicieli literat~­
ry danej :i:·.spv„blik;.,... Np. Li t~Nę bęó.ą re:pr.?.zq:itować Salome& 

Nerist poetka daw:&1~go p)k,.:1l~~nia i jej u~z-ań,wspól~zesey pc...­

et ;_s,, !amł łHi~ nagrody 1 eLiXi, :iw sk~\. e .j i, Fdu~~· i MJ„ e żel aj tis. ~ 

Tego ostB,:4-.a1.iego rv~.jle:piej zapreze.ntrlwać. w1erazami~m6wiącymi 
o jago ś:~isłym zw:i.~zk:.1 z zie:mią r·odzinną, 9 np1Człowiek '"., 
ł:IJlloje ciał-) - ziem.i ciało," e.Jab'~ ,eKraw0

1} ~ zaczerpniętymi ze 

z~J,orku ~°Człowiekvu /PIW 1964/. 

_ S:pra1f.'.:j~ie zo~c-gauizowana wieczornica, w której polą;czone 

::,ęią takie ele:mer.:t-:, ,jak 1.•ecytacje, śpJ„ew, muzyka i zd,ię -

~ie.. z epidi~:ikc,:p:.1 c:, d.,~ alu,ch~.©:a·om spory ładu:l.ek wiedzy o 

n.alim::~skich ~~p:a:lik~-~.h l:"8.·izj.e.~kicl:. 1. u:przytomni i m ogrom 

prze:mi.,nt j~~"e t~Jll zaszły vd :et.. !917. 
Materi tló-w do :roz::,--..,i..iowa!11a poszczeg61r-.._ych części dostar-~g:, 
t&Jti·a p~~ma~ jak 1111Przyja.iń", nKraj Rad" i "Literatura R~­

dzie-~ka/u ~ W pierwszym z nlc h ż.:isj d.z:lemy :.-ów:iiei nuty i ale­

wa pi3.)Be:.:,ek, kt6::ze mo2;na. wpleśćt jeżeli b1Jittl si~ FAgsi.dmaq 

tem,aty~zllie z poszcz<eg;i1.~ czlQnami~ lu.b dobrze zam;ykal;y 

całość. 
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Innym wariantem imprezy prezentującej republiki radzieckie 
~~że być analogiczny montaż, tyle tylko że hasłem organizu -
Jącym Całość będzie nie "Bałtvk morzem pokoju", a1 e "Na.si są-­
Siedzi" i 6 w wczas można przedstawić wg podobnego schematu re-
PUbliki Ukraińską, białoruską i znowu litewską. 
Prezentację tychże republik można również ująć pod kątem 
ZWiązk' . , · ow łączących je z naszym krajem, jak np •. "szkoła ulcra-
l.nska" w . . . i . . naszeJ poezji, albo osoba 1.łickiew cza, wieszcza o -
P~ewającego piękno Litwy i z kolei tłumaczonego na jezyk 
litewek· 6 · 1 , popularyzowanego przez muzeum w Nowogr dku itp. 

Podporządkowanie imprezy jednemu z dwóch haseł "Bałtyk morzem 
Pokoju" lb ,. . , . . . a o "Nasi sąsiedzi" /można zastosowac oczywiscie .1. 

lnne hasła, według innego umownego klucza/ ma tę zaletę, że 
z~ęża temat i logicznie uzasadnia, dlaczego mówimy tylko o 
niektó · . rych republikach, a nie o wszystkich, co przez nad -
miar m~teriału byłoby i nużące i trudne do opracowania. 
Cieka.wą · · ' b. . ·ak 

imprezę literacką można przygotowac, iorąc J o 
Pll..nkt wyjścia założenie, że wzajemnemu zbliżeniu narodów 
sp~zyja literatura, ambasadorami zaś tego zbliżenia są tłu -
lllac ze W tak · · · · al 'ć t k t d . • ieJ wieczornicy powinny się zn ez esy wu-
Jezyczn · t · · i k · N · tu · e J. o zarńwno wierszy Jak i p osene • .p. mozna 
W:Vkorzystać płyty z piosenka.mi Bułata Okudżawy w jego wła­
s~m wykonaniu i jego teksty w wykonaniu Fettinga, Sławv 
Przybylskiej i in. 

Nale7.y w takiej wieczornicy uwypuklić, że praca tłumacza 
daj e z , · kr · · kt ' awsze w efekcie wiersze poswięcone . aJowi, orego 
Poezję się tłumaczy. Maksym Rylski, Maksym ~ank np. opiewają 
Polskę L a· ·· kt" · , eopold Lewin z zachwytem pisze o ruzJi, oreJ po-et' 

ow Przyswoił polskiej literaturze itd. 

1.nny rodzaj imprezy oświatowo-literackiej przeznaczonej dla 
młod,:ieży, to "JEDZIEMY DO ZSRR". 
Narrator zaopatrzony w dużą mapę ZwiAzku Radzieckiego i pla­
katy o aktuainych konkursach związanyvh z 50-leciem Rewolu­
Cji Październikowej - informuje zebranych w krótkim, lekkim 
Słowie · · ś · · , ze odważnym i pracowitym szczę cie sprzyJa i bio-
~ąc Udział w którymś z licznych konkursów /wskazać plakaty 
J. wymieni.ć/ mogą virygrać bezpłatną wycieczkę do Związku Ra­
dzieckiego; a że nigdy nie wiadomo, kto będzie ~~brańcem fol:ł-



~~ o ~@ M •~~11;~ ~d11tij ~lP-QJ' wazys~y p:E>~goti::wali sił 
4@ ®'1ąt&1,~. t·,Jd6@~ ~~ó~ p~M~ ~~2Jcmd.sni~ ~it ~ trsl/4 
w~ntt'iMl-\ml~ ~ W;r t· 1<!1@~ . 

P@Młti w ~ 0 ~·" pale@~ ~~~t©~a i, "'0 l:J pisa~ze(ó; 

!~u na~tfp:1~~ ~~kt~a atrak,~yjny·th fragm8!1.t(t·>'1f z reportaży 
p®dr6~u@~y(f'~h /;,s:~r,~ b1bl1-r-grafi,a w N~ 58 Im.fo~mator&/ ,. P~ 

$m~z~@~e f~agID~xrt1 pE>2'~4rt:i:1„!fll~ pi@s~X'Aku..1 gdp@wiedx11@ do­
~~m. @~az ilWJ.~t~j~y ms pgmc~ą ~p1,d1&9k@pll!~ @ą n6·,.,. 
@lutld•g@ f 1~1lE) 

Tego rodz~u impreza moie bard.ibo za@hę·-:;dć d~ udz1~lu w k·§l~ -
~~1• t, upleJSty~mi bowie::n atrak~y jnaiśó na.gr~(~~ w posta@i 
wy©ie@z.lt.1.~ . 

.A.b!y nie ~t~a@ić z 0(G1~'łl @eluy; jaki nam_ ~myświ~©af) ęł°'~tMJII 
Jm>ZJ @Dla~i~iu ~zwi~dz.~~hw miejs©~woś@1 e@h~ i ~~a.d;y-@je 
robl 19170 

11.e~u«st~Jl,@ 1~i p©W3ższy<~h prop:~zy(();ji naletalVlby w pr@\@:J k'~l<a;P 

t~~l1~lJ>c:>~~,riata>wej .., ~,,1k:;l 1967 uwzglę®l~ kalendarzyk ro@z c::, 

n:1~ 0 mil@i@~ p@d k~tea tem~~ki radzie1gkiej ~ a wię@ np0; 

ltJ,~~~~ = ~~~lenie W~~z~'ll'Y = b~hate~s~~~ tolnie~~~ radzi~ 
ki.ego 

l~ty ~ r@@5!~i©a powsts.nia C~(i~--w~nej Armii - udział w ~ej 
p@lskich ż~l.nierzy, poet6w /2'fl.ifitAWMtC.../ 

aui~8© c:, Dz:lteń Kt)bif!t -cm al:a~~ k~bl-9tJ' ZSRR 

ltwie@i~ń = Im.i L~nirwwski:e = {t~~ L~nin do~ Zt!kal (i) • e 

t..mp~@~j$ 

maj = »&i O~wi.aty - Sławne poste-~i• z księtek rad.zie©3kt~h 
cz~e@ = Dzie~ko w Zwią~ Radzie~ldm ~ ~a@hęta do nsną -

~~~~ koresp~~d~n~ji 
lipie@= Wap~lnie 'IJ1Wal@z~~~ ś~itto O~Qdzenia = Lubl~u 1944 
aie~1®ń = ~ięt@ L©~@tw~ = l@t~.J1.@:, radzie®@1 w PolS©• 
tm>~®~1~tA .e:;, P,~JliQY~ ~Jl,~k~ ~~~is@k!~g,g w od'b12!.i@wie WQ'~zawy 

p$.ŹMie~nik = Dzi@f '®'~ o b~1at~t,w@ @l"'©.'11i1 

liśt@p&i Cl wrie~ itoo~~'~2'6t& z~i@~Q11ia0 ~l~t@n&. gj r,&JbQ>d:d.e3 

~@h f~~-nt~J• dd&l~n@Mi ~t1'~t" o@Świat,o;we~ p~wa..ta~ 
na3 @d:, 1.C'@~0 ił\ p,._~~~@h w k®l~~@!. 1d.~aitą0 . 

P@ęi~'EJ ~~~k - @~tln~ ~~ i Jrd&(t ~N@ 

ffli@ i '®Il~@ 111peł:g~t ~@ pi>m.~~ ei~~1fJ ąl:~ tJMf@1~ 
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WSPOMMIENU O lW/iOLUCJI 
========-================ 

/bibliografia/ 

Bobiiiaka Helena. ~~l~-!!!!zc:!L~!h Cz. lW-wa 196} PIW 
s* 208 

hpo -
llalien1a pisarki, toey 1'11bitnego działacza SDKPiL, dot7-

czą 0kresu 1902-1918. Autorka opowiada o pracy nielegalnego 

Związku Młodziety SoCjalistycznej, którego zebrania odbywa­

ły się w warszawskim mieszksniu jej rodziców, następnie snu­

je reminiscencje or~ 1905 11917. Przewijają się w nich 
809lł1 2 działalności młodych rewolucjonistów polskich 1 ro­

syjskich, z którymi Bobińska zetknęła się w swojej pracy 

konspiracyjnej. Uczestniczyła ona takie w wypadkach pier­

wseych dni Rewolucji Październikowej w Piotrogrodzie /obec­

nie Leningrad/ i w Moskwie, gdzie jej m,t po powrócie z ze­

Słania Pełnił odpowiedzialne funkcje państwowej, powierzone 

au przez władze radzieckie. Ksiątka mająca charakter szcze­

.l7ch i osobistych wspomnie~ dobrze wprowadza w atmosferę 
'łla~ch wydarzeń historycznych i zbliża czytelnikowi ludai, 

którzy brali w nich udział. l'rzypisy. Dla wszystkich. 

It · 
Tea° Kwiecińska zł), TrybeLudu 1964 nr 60 s36, Żólciński 
.J • 1'.fgeKUltur. nr 9 sf)5Q) 

:,nez - :J3z-ujewicz Michał. ~~.!!!!iJ!..!21!!_=~12!2~ l'rzel. 
~!l'ry1ew1cz W-wa 1959 MON s0 503. 

Niezwykle ciekawe są nie tylko wspomnienia Boncz-BrujewicZa 

~e 1 sama osoba autora pamiętników. Jako ·blisko 50 - letni 

Senera.2: po prawie 30 latach służby w armii Cc1F;;:·akiej, prze -

Ohoa.z; na stronę Rewolucji Pa.ździernikoweje Wspomnienia o~ 

beJIIIUją wydarzenia I wojey światowej, w czasie której za­

czyna się chwiać zaufanie generała do rz~dów dynastii.Spot= 

kania z ostatnim carem i carową, sprawa Rasputina, bezcere­

~0~1alne działanie obcego wywiadu w okresie wojny w lłos~i, 

ŚChaos w armii to az;czeg6.ą opowiedziane przez na~znego 

-· ladka. W dalszym ciągu autor charakteryzuje sytuację ar-

~11 1 nastroje społeczeństwa w okresie ra~d6w Kiereńsldego, 
8:0.le_przejście do obozu bolszewików, wybuch Rewolucji, 

s 0Pniowe opanowywanie olbreymiego la.-aju przez władzę Rad, 
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aw4 działalność w okresie f ormov1ania Armii Czerwonej. Przed-
1 

stawia spotkania z Leninem 1 innymi przywódcami Rewolucji. 
Przedmowa blisko d.z:tewięćdziesięcioletniego e.utora /z r. 
1956/e 

Bl;.dzyński Stanisław. Dni Październikowe w Moskwie. Wspomnie-
~("'ll;IW~c:::,c.aw-- ~">-..t:2:1alllm'--.:i.-.czatc.a-a.-..,_,uw, ___ ._. .. ~ .. 

nia. Słowo wstępne H.Bobi11ska W-wa 1958 KiW s.113, tabl., 
portr~S~ 

Auto1~em tych wspomni~ń j,~at zasłużony d.ziałacz SDKPiL i I{l'F, 
który zne.lazlszy się po uwolnieniu z carskiego witzienia w 
191? r. w Rosji 'iilączyl e.ię do ruchu rewolucyjnego i wzittl 
udział w walkach paździcrniko,.,ych w Mosky;ie. Jest to 'l'ięc 
re)lu;ja r ... aocz.net~ śv1iacL~s. 1 uczestni.ka wydarzeńt który fi 

prosty i. Z'ftięzły sposó,J info1:muje o przebiegu wypad.k6w,zwle.~ 
szcza na kierow~~m przez siebie odcinku, odtwarza nastroje 
panują~e wśr6d walcz<tcych i spoleczeńst·wa, mówi o towarey -
sza_ch walk~ Wspomnienla pisane na dziesięciolecie R.ewolucjl, 

Pe.ździernikow·ej ukazały się -:;;.; l.927 :re w ~- · 10 czasopiSJ»El 

."'I>roleterskaja Rewolucja.119 Ot4'az we. r·r„agm~ntacll w prasie _pol ,,_ 

ski.ej" wychoclzące;j w tym czaeie ·-..v 'Moslt'Nie. Wstęp dosta.rczs. 

wiad.o14oeci o ż:yciu i <l:ld,tlalnosci ,SG,Bud.Ll~rńskiegoe 

Recs, Z1eA•J Nowe 'Książki 1958 !lr 20 $~ 1219'1, 

kie:k.,,~ka Vi~t~a 1963 KiW s„ 4-?0. 

Wspo,m.ienia c 6rlt:t J akows. Datlidcwic z~. Drabktnn, znanego dzif~ ~ 

ł4oza re olunyjn~go obejmują lata 1917-1919e Alltorka, której 
dziett,iil.9two upl:;nęł.c w o~:::sie 1xrzygotol.T~m do Rowoiucj :l 

:Październikowej cpowiada o w-;;d.ar?,erd.ach z czasów jej trwa.n.18 

oraz z pierwsz:,cb lat pore !Olu.cy j:~3ch. Odtwarza kl i:.1at tam,.. 
t:-ch dni$ podkl: .. eśla 1,ohe4terstw() i p(,śnęoeni.e i..udkając zbęd­

nego ps.t_osu~, 1V cb.s..rakt$.t"y~rt;,~e ludz:i. r€wo1.u~ji m~ ino Leni:oti, 

Swierdłow&t KRli~i~ej Nadi~1d~ Krupskiej, z którym.i zctknęlB 
się jako d~1<:~kci 11 u poter.a a.ziałenzk:~.-.. mł.odzieżow,s., nie pomij8 

d~iałal.nośei pol1tyc~:ne.j 3 ale u..l:a.zuj\, ts.kte ic::h tycie p1~atr­

ne9 i--.vy1!!Vtjn~ kł.:Jpoty, ~1 -4i~ł~ż.. i a~tki.., Lektur/i ciekawa dlO. 

aze"Lt·f.;kiogo kir~ę6u c zytel:rdt.ó~lł 
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Rece: Kwiecińska z., Nowe Książki nr 8 s. 408 - 409; Nowa­
kowslti R., Życie Liter. nr 29 s. 9 

~enburg Ilia. ~E~L-!~1~i-~Z~!~ /Wspomnienia. Cz. 2/: 
918-1921. Rewolucja. Tłum. W.Komarnicka. Wiersze tłum. Z~ 

~ień~kowski W~wa 1963 Czyt. s.· 229, portr. 

~ru.g1 tom wspomnień wybitnego pisarza radzieckiego star -
szego pokolenia~ Autor omawia w nim lata swej młodości 
spędzone w Rosji radzieckiej po Rewolucji Październikowej, 
w okresie wojny domo~ej i walki z interwencją.Ksią~ka daje 

niezwykle sugestywny i bogaty w realia obraz tej burzliwej 
epo~~. odmalowując zwłaszcza przeżycia ówczesnych środo­
wisk literackich i inteligencji rosyjskiej zaangażowanych 
w trudny proces tworzenia nowej socjalistycznej rzeczywi -
st ości. 

Poszczególne rozdziały zawierają charakterystyki spoty.ka -

lly~h przez autora głośnych później pisarzy, dr8llaturg6w i 

Poetów tego okresu: Majakowskiego, Meyerholda, Jesienina, 
1 

in@ Interesuj4ca lektura dla bardziej wyrobionych od­
bio~, · -.\,;ow. 

Rec., Polit. 1963 nr 8 s. 7. 

~!~-!!!Lk!!J-~2S1~ Wspomnienia o wojnie domowej. Tłum. 
M~Olkiewicze W-wa 1964 MON s.579 Bibl.Wiedzy Wojskowej. 
Sel'ia ?. 

Wspollnienia pióra 20 wybitnych dowódców'i pracowników p~ -
litycz~ch Armii Czerwonej /m.ill. Kamien1ewa, Tuchaczew -
ekiego, Putny, Jakira, Zatonakiego/ przedrukowano przeważ­
nie z czasopism lat dwudziestych. Pisane nie.mal pod bezpo­
średnim wrażeniem uczestnictwa autorów na wszystkich fron­
tach wojey domowej - wnoez4 wiele cennych spostrzeżeń, do­
°tyczących przebiegu i rozwoju wydarzeń wojskowo-politycz -
~eh od końca 191? do 1920 r., a zwłaszcza wiernie charak­
teryzują atmosferę spontanicznego tworzenia się rewolucyj­
~ch oddziałów i przechodzenia z partyzantki do regular~ 

stł zbro~nych młodej Republiki Badzieckiej. Wspomnienia te 
6łl istotnym przyczynkiem do wyjaśnienia wypaczonej w la­
tach kultu Jednostki pra~ historycznej o zmaganiach 
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Al'1i11 CzetT~nej z białogwardzistami 11nterwsncj~8 We wstf­
pie wysoka ocena wartości histocycznej zbioru. Zwię1'łe not1 
biogrstic~e ~ autorach relacji i ważniejszych osobach "113-
mieniocych w tekście. 

łblkow Paweł. ~~!!!!..!~!2!ł2~~!L~!!±!!. Tłum. IeZakrzewski• 
w~wa .1961 Czyt. s~ 340. . . 

i4alkow, starszy marynarz Floty Bałtyckiej• oddany sprawie 
rewolucji działacz partyjny, został w październiku 1917 r• 
komend~tem Pałacu Smolnego - piotrogrodzkiej siedziby Leni­
na i rządu Republiki Rad. Po przeniesieniu władz do Mosktf1 
w marcu 1918 r. pełnił dalej służbę ochroey na Kremi1i aż do 
jesieni 1920 r. Ma.lkow, czynnie uczestnicząc w burzliYIYcn 
wydarze~ach 6~zesnych, stykał się nieustannie z Leninem· i 
wybiteymi przywódcami partyjnyllli, a w zw·alczaniu kontrrewo ,.,., 
lucji wypełniał bezpośrednie rozkazy Swierdlowa i Dzierżyń -
skiego. 

Równie atr~cyjna jak treść jest torma relacji łr4alkowa - bal"" 
dzo drmaatyczna, po żołniersku dosadna i zwarta wp:rowe.clz!l 
doskonale w gorąc~ atmosferf i nastroje tych przełosow;vch ]8.t 

walki o ugruntowanie władzy radzieokieje Lektura łatwa - dl8 

ezerokiego og6łu czytelników. ; 

Rooe Siekierska J.Nowa Książki ... 1961 nr 11 Se 653...655• 

Pestk0'!'12ki Stanisław. !!!R2!:!!!~!-~!!'9.l~g~2~!2!.l~ Opr.PeKo -
rge~. Łódź 1961 Wl.s@l92. 

Wspo:mn.i.enia przed.etawiajfl najwatniejsze o~esy dzitdaln.oć~i 

partyjnaj St~Pestkcwskiego /1882-1937/, członka władz ł6dz~ 

kiej 9 CZfStochowskiej 9 kaliskiej, zagł~biCłlskiej i ~e.rszaw-
aki.&~ organizaeji SDKPiL od 1902 do 1907 r. 1 kiedy zo~te.1 
skazan;, na 4 lata katorgi syberyjskiej. fa część ksi~tld 
zawier~ wiela cennego, c~ęsto niedostępnego z innych źródeł 

1ł'1ateriału histocycznago o pocz,tkac'1. i szybkim roz~·c~·~ orga­
n!'zaoji SDKPiL na tych terenach oraz o jej, u.dziale w wyda~ 

. :rzeniach Rewolucji 1905 r_. Pozostałe d:wa szki.ce o ":Patdzier~ 
nikowyoh dniach w Pitrze~ oraz oaówienie 10 lat działalności 
MOP.Ru. w ZViłlZku Rs.dzieekira ttwl~zane są z pełnior~m.i tam. przez 
Pestkowckiego wybit~i funkcjami spolecznysi i polityaz.cym~ 



- 1'7 -

PrzedJaowa o autorze 1 jego wspomnieniach. Przypisy. Indeks 
nazwisk 1 pseudonimów. 

••z 
całego serca polecam tę książkę robotnikom wszystkich 

krajów" - pisał Lenin. Jest to reportaż amer,ykańskiego 
d&ienntkarza, który przebywając w Rosji w historycznych 
dniach Rewolucji Patdziernikowej na podstawie 4okument6w i 
•laSlliYch obserwacji 'przedstawia wierny obraz wielkiego 
Priełomu. Dwa początkowe rozdziały dają zarys ogólny przy­
czyn i t1a -rewolucji. Następne pisane żywo, lecz z kre -
nikarską ścisłością ukazują wypadki Rewolucji Październiko­'1e. 

J, szczególnie wiele miejsca poświęcając stolicy -sercu 
Powstania lUdowego - "czerwonemu Piotrogradowi" /Lenin ... 
g:rad/~ lła wstępie c= przedlllowa LEii.na napisana w~r. 1919, 
P:rzecunowa N.X.Krupskiej oraz wstęp autora. W zakończeniu 
obez 

erne przypisy autora. 

~abkina J elizawieta. 21!~~~2.2-~!eaa,E!~I!!!~--~!§!~~ 
~eł. E.Slobodnikowa. W-wa 1964 KiW s. 180, portr. 

Jest t 0 opowieść o amerykańskim dziennikarzu i działaczu 
;obotn1czym, autorze sł~ej na całym świecie ksJ.ążki o 
,8-olucji 'PaździernikowejdDziesięć dni, które wstrząsnęły 
•1 . 

atem"/zob~poz. 860/ - Johnie Reedzie /1887-1920/. 

81ek1 
8 18 

erska Jadwiga. ~~~!!_!_l2~!~!!2!~!!. w~t\,·e_ 1960 Iskry 
• l, tabl.I, portr. 15. 

Jałto kilkunastoletnia dziewczyna przeżyła autorka w Rosji 
"Ybuch Rewolucji Październikowej; niebawem rozpoczęła pra­
cę nauczycielki w nówootwartej polskiej szkolee Jej dal­
a~ SZlak !yciowy związ~ jest ściśle z działalności, 
ko:inui1st6w polskich w ZSRR w okresie międzywojennym. -Pro- · 
st

o 1 przystępnie napisaey pamiętnik charakteryzuje aylwet­
lti "Ybitnych polskich rewolucjonistów /llarchlewski, Dzier­
t;ytiaki, Bobiński - mąż autorki/, ukasuje atmosferę lat 
•oJl\Y domowej, okresu pierwszych pięciolatek w ZSRR oraz 
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przedstawia ówczesne życie kulturalne Moskwy. Wiele kart 
poawięca Siekierska działaczom robotniczym różnych kraj6w, 
z którymi zetknęła się w czasie pracy w Międzynarodowej 
Szkole Leninowskiej. W osobnym rozdziale ciepło i serdecz­
nie wspomina autorka Włodzimierza Lenina. 

!!R2!a!~!!.J:2!~2! .. Jł~~'!~2.ał_f.!!g!!2~!ł~2:!~a:. W-wa 1957 
KiW s. 19?. 

Ksiątka zawiera wspomnienia Heleey 1 Stanisława Bobińskich, 
Konrada Swierczyńskiego, Haliny Krahelskiej, Lucjana Rudni­
ckiego i Jadwigi Siekierskiej. M6w1ą one o udziale Polaków 

) 

w wydarzeniach 1917 - 18 w Moskwie, Leningradzie i innych 
mi.ejscowościach. Wspomnienia zamyka krótka praca Feliksa Ko­
na, którego rewolucja uwolniła z zesłania na Syberię.Ksiąz­
kę zamyka rozdział "Tym, co _polegli", zawierający krótkie 
wspomnienia o kilkunastu czołowych działaczach SDKPiL. 

W 1967 r. uk~ą się ponadto następujące pozycje uzupełnia -
jące powyższe zestawienie, warto je zakupić dla bibliotek • . 
Kon F.: W ciągu lat pięćdziesięciu W-wa KiW 
~oskówski A..: Czerwony pułk -Warszawy. W-wa PZWS 
Księga wspomnień Polaków uczestników Rew. Paździer. i wojny 
domowej w ZSRR /191?-1921/ W-wa KiW 
Kusch z.1 Rok 191?. W-wa MON 
Stefański E.: Wspomnienia z "pociągu śmierci" W-wa Czyt. 
Szpinger s.: Śmierć bohatera. Łódź Wyd. Łódzkie 

Zestawienie aporz~dzono na 
podst. roczników 'Literatura 
Piękna" i "Zapowiedzi Wyd." :na 
196? r. 

----
KARNAWAŁ W BIBLIOTECE D ZIECiiCF.J ~----~-----------~--~----------­--------------------------------

Kiedy otwieraj~ s19 drzwi 1 na salę wpływa koi--ow6d ba,p.. 
wnych postaci w uroczystym polonezie, to znak, te rozpoczął 
się kolejny bal karnawałowy dle. młodych czytelników. 
Przed oczyma migają kolorowe kostiWl13, wirują roześmiane 
twarze rozbawioeych dzieci i oto rozpoznajemy szereg posta-
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:. z Ulubionych ksiątek, które zawsze pamittam;y. Tutaj ma_ła 
010wa elfów i jeszcze mniejsza Calineczka, tu dziewczynka 

z 2&J;;)ałkami, a tutaj znowu Ania z Zielonego Wzgórza,Wicehra-
bi ~ 

a de Bragelonne, Rudy Tomek. 

Oglądamy końcowy rozdział wielodniowych przygotowań biblio -

tekare~ i dzieci. Dla dzieci udział w balu karnawałowym jest 

nagr04, za całoroczną, aktywną współpracę z "panią" z biblio­
teki, dla bibliotekarek dodatkoęa zajęciem, ale one chętnie 
Podejmuj~ tę nową pracę. Czują sit bowiem stokrotnie wynagro­

dzon~.'., widząc radość na twarzach swoich czytelników.Od roku 
1960 

t.j. 4d czasu pierwszego balu karnawałowego nasze impre­
iy Zdobyły sobie trwale miejsce w tradycji bibliotekarskiej. 

Mimo swoich beztroskich treści, bal taki jest podsumowaniem 
Całorocznej pracy bibliotekarki, sprawdzianem działalności 
Jej i aktywu biblioteki. 

Na Sali balowej zebrał się bowiem aktyw biblioteczey- z 11 

!dańskich filii dziecięcych. Sę- to na ogół najwierniejsi 
starzy" czytelnicy 9 którzy od chwili gezy zaczęli korzystać 

i księg~~bioru placówki, pozostali jej wierni. Są - to ucz -
nio•ieklas IV - VII o • 
czn~ście taka rozpiętość wieku zausza organizatorów zaba-

"Y do odpowiedniego ustawienia jej programu, tak, aby wszy­
scy bawili się dobrze. 
Pragnę kilka słów napisać na ten właśnie tem~t. 
Po lrytypowaniu przez bibliotekarki dzieci z poszczególll3ch 
filii, przyszli uczestnicy balu zabieraję się do pracy nad 
0b1'Yślonym przez si~bie kostiumem. 
Odby•a się to z wielkim hałasem, koncepcje są ciągle zmie -

niane, a w burzliwych naradach biorą udział całe rodzi~. 

Je1c zauwatyliś~, dzieci bardzo.~ub1, się przebierać. -
Wybierają sobie postacie z ulubionych ksiątek1 sę to posta­
Cie rótne w zależności od wieku uczestnika balu. 
Nie ~a tet staqoh zasad w kompozycji kostiumu. Jed.Ae z dzie-
01 Przygotowu.~ą kostium kompletey, inne wybierają sobie ja­

kiś szcz9g6l charakteryzujący· bohatera lub bohaterkę ksilli~ 

ki• szczeg61~ który bez trudu pozwala odgadnąć wszystkim 
llazwę /imię, nazwisko/ postaci. 
PodajJV dla preykladu: 
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Profesor Biedronka ma okulary zrobione z drucika 1 szeroki, 
czerwony nos - najlepiej określający tę postać. 
Koszałekc:;()palek z baśni Karii Konopnickiej - długą białą bro­
dę 1 pióro z kartonu, czasem również grubą księgę. 
Ania z Zielonego Wzgórza ma doprawiozzy zielony warkocz. 
Timur jest w stroju pionierskim itd. itd. 

Tut po rozpoczęciu ba.lu wszyscy uczestnicy zbiorowo oceniają 

kostiU1111 s,eych kolegów - przebrania uznane za najlepsze na­
gradzane są paczkami ze słodyczami. 

Na ostatnich balach, w związku z Millennium, było mnóstwo 
postaci historycznych. 
W korowodzie postaci pojawiły się osoby Wandy - "królowej -
co nie chciała Niem~a" w białej szatce, rozpuszczone włosy, 

korona na głowie, Mieszko I, trzymający w ręce kartkę z datą 
966 /powstanie Państwa Polskiego/, oto Bolesław Krzywousty z 
lekko skrzywionymi ustruni, Bolesław Kędzierzawy ,_ . /kręc_o~e 
włosy/, książe Henryk Brodaty z długą brodą, ksią~e Bolesław 

Wstydliwy w który wstydliwie przysłania ręką oczy,wreszcie W~a­
dysław Laskonogi, książe w krótkiej s7atce o bardzo długich 

nogach /ponr:Jsły p. I.Suchorzewskiej/. · 
Przebralle d:d,EJ,t-i wygłaszają krótkie fragmenty wybrane z ksią­
żek i na ich podstawie wszyscy pozostali odgadują kogo mają 

przed sot,ą4!) p~:6ł..::1.ją również autora i tytuł książki, z której 
przygotc1wsny fragment pochodzi. Zwycięzcy otrzymują paczki 
ze sł ody\c zam:, 8 

Kostiu.nzy nie wymagają wielkiego zachodu. Zwykła czerwona pe­
leryn.a zastępu.je płaszcz królewski, na głowie korona z karto­
nu, w dlor.c.i berło i jabłko królewskie. 

Taki konkursik jest bardzo pożyteczny, bo stanowi równocze­
śnie spr·awd.zian wiadomości dziecka, a takte pomaga przek·~·.nać 

się, czy dzie:i czytają uważnie, czy też tylko "połykają" -
książki. 

Oczywiś·:d„e to nie koniec atrakcji balu karnawałowego. 

W przex-wa~h te.ńców, gdy dzieci odpoczywaj,, organizuje~ gry 
zręcznoś~iowe. Takie gry można łatwo opracować. Może to być 
rodzaj "ślepej babki'', podnoszenie przedmiotów z zawiązanymi 

oczyma itdł> --
Syte zabawy, rozweselone dzieci opuszczają lokal biblioteki, 
obiecując 8c/1:)i.e, że wró,oą tu za rok. 
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:spólne bale karnawałowe są bardzo ważnym fragmentem pracy 
lbliotekarza® 

~z:rteln1cy z różnych bibliotek czują się jak jedna wielka 
Odzina po · · · 61n · b · 

~ ZnB.J ą się lepieJ w czasie wsp eJ za awy 9 zawie-

raj, nowe przyjaźnie i znajomości, które często trwają je­

szcze wówczas, gft~ dzieci jut przestają korzystać z księgo~ 
Zbi . v-., 

oru biblioteki dziecięcej 1 przechodzą do biblioteki dla 
dol'Osłych. 

R. Szydarowska 

Z TAJNIKÓW WARSZTATU LALKAFSKimO 
================================= 

Wdzięczny i podatny wszelkim zabiegom instrument,jak:im 

~est lalka, sprzyja stałemu zwiększaniu się szeregów lalka­

:riylł A.le zbyt szczupła literatura fachowa, brak "abecadła''• 
teJ dziedzinie, zniechęca do pracy i powoduje szybkie roz­

Padanie się nowozałożonych zespołów. 
Pragnąc przyjść z pomocą wszystkim początkującym lal­

karz 
om= rozpoczynamy druk artykułów, które stworzą cykl 

!~!!~!!2!~!!E!!ill~~!!!!E~!!!~2~ 
Złożą się nań materiały zaczerpnięte bądź z dawn,ych czaso -

Pis111 fachowych bą.dt artykllły 8 
napisane specjalnie dla ''In.:_ 

forilllatora'' fi • 

Az-tykul: .Pónitszy pochod&i z "Teatru Lalek" Nr l rok 19.50 
KeP~ 

• • • • • • 
Grzegorz Frant 

!'Irgp 6!2~!U..!~!4nienia ! WilłaZ!i!!.!!!!! 

Jak Zabrać si~ do tego? Od czego zacząć? Jak przy każdej 
~

0
b0 cie - od nSJJyslu. Jmsimy rozwat:-ć, w ramach jakiej kon­

cepcji całości potrzebne nam są główki. O ile bowiem ludzie 

są Jnn1ej więcej do siebie podobni, o tyle lalki wykazuję 
daleko idące różnice, często wykluczajęce możliwość ęstępo­
Wa.nJ.a lalek obok siebie ze względu na skalę, charakter,two­
l'zywo itd. 
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Bywają lalki naturalistyczne, realistyczne, stylizowane, za­
bawkowe itp. 
Istnieje szereg różnych sposobów wyrabiania lalek i główek• 
Zapo~ajm_y się teraz z nimi: 
modelowanie w materiale -plastycznym /glina, wosk, plastelina 
itp./ i pozostawianie ich w takim stanie. 
rzeźbienie w drzewie /lipa, olcha, jawor itp./ 
tocźenie z drzewa /przy pomocy tokarni/ 
sz~t~ie z materiałów /filc, flanela, płótno itp./ 
wykorzystywanie owoców i jarzyn /ziemniaki, makówki, buraki, 
jabłka itp./ 
wykorzystywanie materiałów o różnych :rg:Ztałtach /piłlta gumo­
wa, żarówka, kule toczone, odpadki drzewa itp./ 
operowanie tekturoplastyką /maski większe, zwierzęta itp./ 
oblepianie wymodelowanej główki skrawkami papieru 
wylepianie formy gipsowej skrawkami papieru 
wytłaczanie z różnych mas w formach gipsowych 
i inne różne sposoby. 
Trudno jest odpowiedzieć komuś, kto wręcz pyta: - Jak sii ro­
bi główki? 
DOlltfŚlamy się jednak") że chodzi o ostatnie pozycje - wylepia:­
nia cz-y oblepiania skrawkami papieru. Cieszą się.one naj -
wię~sz~ pop~larności~ może dlatego, że mimo iż są bardzo pro-­
ste~ uchodzą za bardzo tajemnicze. Istotnie, gł6wka wykonana 
w ten spos6b jest praktyczna: lekka i trwała. Sam proces jEGt 
ciekawy dla początkujących 1- nie wymagaj:ący wielkiej umie -
jętności technicznej. 

Główkę modelujemy w glinie lub w plastelinie. W tym celu r<r-
bimy stojaczek w kształcie litery "t" i nakładamy bryłkę 

wyrobionej gliny. /Glina powinna być tłusta, jaltiej używa 

się do ceramiki lub wyrobu kafli i. tak wyrobiona, aby od.ata­
wała od ręki/. Następnie przy pomocy pe.lców i :patyczka - le­
patki nądajemy odpowiedni kształt. Zwrócić musimy uwagę na 
wyrazistość modelu. Oglądamy go z oddalenia /tak jak widz 
będzie patrzał/ i jeśli mamy warunki, w odpowiednim oświet­
leniu. 
Po sprawdzeniu i ewentualnej korekcie /możemy nawet główkę 

pomalować i ucharakteryzować, względnie zaimprowizować peru­
kę lub nakrycie głowy/ musimy przygotować główkę do odtw~ 
rzenia z papieru. Możemy wykonać to w sposób dwojaki:Albo na-
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waristwiaj,c papier na zewnątrz, albo też wylepiając wewnątrs 

fo.riny gipsoweje /O innych bardziej skomplikowanych sposo­

bach wyrobu główki z masy papierowej nie będę tu mówić/. 

Ilozpoczn1em,y od pierwszego sposobu: nawarstwiania /w tym w-:,­

Padku model musi być bardziej jeszcze wyraźny, gdyż do pew­

nego stopnia kilka warstw papieru może znikształcić lub za~ 

trzeć rysy/~ 

W tym celu- smarujemy główkę pokostem, parafiną, tłuszczem 

lub posypujem;y talkiem. Chodzi o to~ by papier - pierwsza 

jego warstwa - ni.e przykleił się do gliny. Je~eli mamy do..,.. 

brą Plastelinę, zabieg ten jest zbyteczny. · 

~ierzemy teraz papier~ większy jakiś arkusz i sma.rujenzy 

Cały arkusz klejem. Możemy używać kleju z mąki lub znacznie 

t " 
Sllszego kleju malarskiego tzv. Sichel, sprzedawanego w pa-

~Zka@h. Papier powinien być miękki, dobrze nasiąkający, 

szty~ papier nie nadaje się. Może być gazetowy niezadru -

ko•any /druk przeżera, główka lalki wyglądałaby po jakimś 

cias1e jak po ospie/. Odrywaay teraz nieregularny skrawek 

b~z 0 st.rych linii prostych /dlatego duży arkusz/ i przy­

kładamy na model, starając sto dokładnie pokryć część po -

"1erz@hni. w wypadku. gdy powierzchnia jest nierówna, polia-,. 

garąy sobie drewienkiem, które sporządziliś~ sobie do mo­

delowaniae Możem_y pierwszą warstwf papieru położyć klejem 

~S~ye 
-

Po nakryci.u całej powierzchni - łatwo zauważyć ewentualne 

82Pa.rk1 i uzupełnić je papierem poprzednio przygotowa.n;ym,t 

Bierzeę drugi arkusz odmiennego koloru /lub gatunku/ i 

PrzystępujelllJ do nalepiania drugiej warstwy. Zmiana koloru 

Ułatwi nam pracę, gdyż pozwoli na równomier.ne naw&•stwienie 

Papieru. Będziemy mieli kontrolę regularnego oblepiania.Je­

żeli główka będzie wylepiona równomiernie, będzie mocniej­

sza, elastyczniejsza i odporniejsza na ewentualne zgniece -

nia lub uderzenia. ~ędzie również dzięki temu lżejsza. 

W ten spQsób trzecią warstwę dajenzy jak pierwszę~ czwartą 

jak drugą. Na ogół dajemy sześć do ośmiu warstw. Zależy to 

0 d Wielkości główki i papieru, z którego wylepiSJltY• Czasem 

lllog, wystarczyć np. tylko trzy warstwy. Praktyka wykazała 

~ednak~ że przeciętna główka najlepiej się trzyma po 6 war~ 

8 twach. 
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Po ostatnie.j warstwie sprawdzamy raz jesz~ze 9,<fjZy papier zo­
stał d 1~brze dociśniętyll ~zy nie potworzyły się bańki po -
wiet~an~ 1; rr;ey kształt nie został zmienio?i\Ye ~,;:;,·~1 1..1,;ieka.izy' 

się do p-lm,,.-~y drewienka. Oblepioną główkę pozostawianzy w 

apok~ju aż do wyschnięcia5 Powinna wysychać w cieniu,z dala 
od pie:~a 0 aby wys.~hła możliwie równomiernie. ~sp¼e2!:!l-!! 
tego pro,~~su jest niewskazane. Fapier kurczy się, główka 

ehrop'Jwaciejei> staje się mniej odporna. Z chwi~.!\ gdy główka 
już wys@hlaw przystępujemy do usunięcia z niej gliny. 
Jeżeli rob~y tylko jeden model i nie zależy nam na naszym 
modelu z gliny, możemy zrobić "trepanację czaszki", usunąć 
glint i przyłożywszy z powrotem odciętą część z~lepić skraw­
kami papie~u@ Jeżeli chcem;y model z gliny za~hcwać na 'na­
s·t1pną główkę~ rc,z,~inar.l\Y ostrą żyletką w połowie i zdejmu -
je.nzy obie pgl6wki~ 
Na2.-tępnie zseyw,9.IIl:Y 1 sklejaJitY. 

Nie©o1 ina~zej przedstawia się sprawa, jeśli chce~ główkę 

zrobić przy zastosowaniu formy gipsowej. Będziem;y wylepiać 

w-ewnąt~zi w negatywie. Wymodelowaną uprzeduio główkę dzieli­
ę j/1:'ZY JkQ.::il.h;1(JY (~ienki<eh blaszek na dwie części, trzy lub 
wi.ę,j,~j =- ·00' zaletlJ/:iś:d od tego, jakie ma załam&iia. W prze -

t(i1~rm :r:i:~:?.i/.e ~.ie mogli.byśntf zdjąć formy bez uszk~dzenia,c!W'-

11 zd'._3f"::i1?ru.;ijv.r~\lib:yśm;y model. Aby tego uniknąć, bad~, prof il, 
uszy ltp@ i tS.zielimy na ©Zęś~i~ Jeżeli m~del :o.ie jest skom­
plik~iwa:,,~rv vcyatar·"Z'f!::, w zupełności dwie częś,~i. Najczęściej 

p:;~ze~d1.X..l.[';\,~ blaazk~uni wzdłuż skrorlifl 

'Icyey pv:Z(vst:s~j ~ wte.13 2;·:'ipeł.nie nieuszk·O>dzone. 
Jak pc,:p:n?ię,_ii,-,.j,,1;.1 przed wylepiru1iem sma:r-J.j emy główkę tłusz-

c zemf) l~b pc;;,;;ypujency- talkiem. Glina mogłaby przylepić się 

d.o gips:z. i I'!C'Z:f w;;rjlltow:azau moglibyśllzy' uszkr.;dzić form~. Mo­
żnaby ją wpr·aw;izle potem retuszować, napr~awiać, ale wła.śnie 
t~go :~h,\i erny iu::rjJr.n.ąć. Mo.del może robić ktoś inny, mniej u-­
zo„olni·t::)J\Y _w m0,1?,.!?.Lt.1W'81niU1t Czasem prze z jedną chwilę niedbal­
stwa. r.d,s%·~iy ~ię :PX"<R;~ę wiel~~ goą.zin. Musi.nzy się przed tym 

Przystęi~·t.j,:3:rrcy- te:t.·az o.ci odlęw:~. Bierzemy naczynie z wodą .i 

sypiem,y &:ii gips\1~ct Z chwilą gdy gips zacznie ś~inać się• 

p~zyetę:p?.:1.1:.euzy d·o odlewania danej części for'Sil;'j. Musimy na­
'brać wp.1c·.f(N;J tak~ atr::, ni,e rozrabiać gip-;_'J. s.xtl za wj.ele ani 
2:1;, n.·.&,..ł.0: c1r,t.}~~ a.',y g,;i ~s.i.e lać. ani z.a wcześ:ni.e ffd 2;8_ późno. 
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Tz.uQJlo to określić, podając ilość gipsu i czasu. NajlepieJ 
nabiera się doświadczenia w irakoie pracy.W pierwszej chwi­
li Pozostanie zawsze trochę gipsu, co nie jest groźne, gdyż 
gips nie jest drogi. Najlepszy jest gips alabastrowy,ale do 
~rzeciętnej roboty wystarczy w zupełności gips sztukatorski. 

E!:~!!_~~!L!E:!~~L!!!!2...~dz!_~~2~~~!~~~~ 
Rob " -
-~~2-~~~!-!!.!!~~§_g.2_~!~~~~!ęasz:rc~~ 
~ Już odlaną część formy. Zdejmujemy teraz blaszki i sma­
~je~ tłuszczem tę część formy, która stykać si~ będzie z 
gipsem świeżym. WytnieJltY jeszcze otworek i po wysmarowaniu 
go tłuszczem przystąpimy do dalszego odlewania. 
Otworek ten stanowić będzie klin dla zamykania formy. Odlew 
tej części wygląda podobnie jak poprzedni. Znowu usuwamy 
bla~2k1 al · 
1 Q • smarujenzy- tłuszczem, nakłada.my gips. Gips n ezy 

~ć Powoli, pierwszą warstwę cienko. Chodzi o to, by po-
w~etrze dostawszy się do środka, nie potworzyło pustych 
mle· , 
Si Jsc, deformując negatyw. Model leży na tyle głowy.Konczy 

ę Odlew drugiej części przodu. W tym stanie pozostawiamy 
fo~mę b . 

przez chwilę w spokoju. Musi ostygnąć, gips owiem w 
czasie tężenia rozgrzewa się /podobnie jak wapno w czasie 

lasowania/. Mniej więcej po pól godzinie możemy przystąpić 
~o Zdjęcia formy. Weźmiem;y teraz nóż, niekoniecznie ostry 

l. 
0s 

trugamy z grubsza zewnętrzną część fornT3, usuwając e­
wentualne kruche zacieki, któreby później i tak odpadły i 

;:abi~y tylko formę. _ _ 
tępnie przystępujemy do zdjęcia foruv, posługuJąc się 

1 
t~m samym nożem. Jeżeli dobrze nasmarowaliŚŻDy krawędzie 1 

~Zęści for.my, forma rozpadnie się niemal sama. Należy uwa­
Zać, gdyż rozpadając się, forma może się stłt·~ . /Możemy ją 
Wp~awdzie skleić potem, ale to wykaże tylko naszą niezgrab­
ność/. Jeżeli części były niezbyt dokładnie nasmarowane,sta­

~amy - się podważyć szczelinę nożem. Nast~pnie zdejmujemy o­
st~0znie części. Jeżeli glina nie daje się wyjąć, zachodzi 

Obawa; ~e forma źle zos~ała podzielona.Należy wówczas formę 
P~2epiłować cienką piłką. w ten sposób uzysk~ jeszcze jed­

ną część. Przy wprawie unikniemy tej trudności. . 

~ak 'Wygląda forma. Części przednie są już zdjęte,tylna jest 
Jeszcze na modelu~ Otrzymaliśn13 negatyw w trzech częściach. 
Sierzellly teraz miękki pędzelek i wymiatamy okruclzy gipsu. 
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ior1111 muaz, jeazcze przeschn,ć, w przeciWl'.l3'm razie delikat •· 
niejaze części np. oczy I usta. uszy, mogą się łatwo tikrusz16. 

Robimy również retusz. Czasem pozostaje dołek od bańki po­
wietrznej, lub ukruszy się kawałeczek. Trochę świeiego gip­
su, kropla 1 forma jest naprawiona. 
Teraz przygotowujemy f ornry do wylepiania. Wylepiać przód mo­
żemy jako jednę część • .Papier bowiem jest znacznie elastycz­
niejszy niż gips, zwłaszcza dopóki nie wyschnie zupełnie i 
będziell'01 mogli wyjąć z łatwością cały przód. 
W_wypadku kiec:cy części niezbyt dokładnie do siebie przysta -
Ję, obwi,zujemy formę sznurkiem, by części _ ściśle przylega­

ły do siebie. /Można dodać gipsu na specjalny kołnier~, u.­
latwiajęcy związanie formy/. 
I znów jak przed każdym wylepianiem smarujemy tłuszczem lub 
posypujemy talkiem. 
Teraz przygotowuje.my papier, jak poprzednio, w kolorach,sma­
ruje~ klejem •. Jeżeli papier jest zbyt gruby, możemy go zmo­
czyć w wodzie, zmiąć, wycisnąć wodę i dopiero potem smarować 
k~ejem. 

Przystępujemy do wylepiania w negatywie. Najtrudniej b~dzie 
nam wylotyć pierwszą warstwę. Kladzievv ją klejem do g6ry• 
Wywijamy skrawki papieru na zewn~trz forID3. Nie mu.simy od 

r~zu dociskać dokładnie pierwszej warstwy. Następna zwięże 

ją bardziej w całość i teraz będzieicy mogli łatwo wypełnić 
zagłębienie formy. Każdą warstwę -wylepiamy poza wewnętrzną 

krawędź formy. 
Teraz dopiero możemy stwierdzić, że cała ts. ba.bra.nina i 

gipsem ma jednak swoje zalety. Natychmiaet po wylepi~niu 
motemy wylepioną część wyjąć i przystąpić do wylepiania po 
raz drugi, trzeci, dziesiąty. Pierwszy sposób nawal.·stwi&­
nia tej zalety nie posiad~. Ponadto wylepitlllie w negatywie 
daje nieporównanie większą ostrość i dokładność rysów. 
W celu wysuszenia mokrej masy papierowej wieszamy j4, aby 
r6wnomiernie przesychała. Wówcms nie skręca się i nie mar­
szczy. Suszenie w formie nie jest wskazane. Z chwil~, gdy 

proces wysychania dobiega końca, przystępujemy do o·bcinania. 
0kołnierzyka.". Wewnętrzna. krawędź formy, którą zaznaczyliśmy 
spacja.lnie przy wylepianiu, jest ·naszym przewodnikiem.Możemy 

obcinać nożycami, nożem lub oprawioną w uchwyt żyletką. Na­

raędzie musi być ostre. 
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~o obcięciu połówki zszywaIIzy', dociągając do siebie, lub skle­
Jamy klejem stolarskim. Następnie ślad.zeszycia zalepiaJll;Y 
Skrawkami papieru. Jeśli wszystko robiliś~ dokładnie, nie 
moŻlla będzie w ogóle zauważyć śladu złączenia. W przeciwnym 
razie zost8llie widoczny szew, który jednak zniknie w czasie 
charakteryzacji lalki i nie nastręczy nam specjalnego kł(p 
Potu$ 

reraz przystępujell\Y do gruntowania główki. UżywaII\)' do tego 
kr-edy szlamowanej, rozprowadzonej na kleju stolarsk~Bardzo 
wa~ną rolt odgrywa tutaj stosunek kleju. Jeżeli za mało, 
grunt będzie obsypywał się, jeżeli za dużo, klej będzie pę ~ 
~,_grunt będzie się łuszczył. ~~!~!!~..!l~~!!a!~~!~-~~~!~ 
D~!~~L-~Q~~J~&-~~~J~~-J~~~!!..Rt~~~-~!!ll-!!'.~~-~~Q~~ 
· b~ POdkład zapewnia trwały wygląd farby zewnętrzneJ. Za--z~ o 

··"Czaj gruntujemy kilkakrotnie, a następnie czyśc~ szla-
kiemw W zależności od rodzaju techniki mechanizujemy teraz 
Sz · Y.Ję lalki, osadzając ją na kołku z miękkiego drzewa, lub 
Wklejając tulejkę tekturową. Wreszcie malujeDzy, charaktery -
iuje~ i przymocowujemy do tułowia. 
:odałem. dość dokładny opis czynności, ale to raczej dla scep­
~~Yków. Znacznie prościej wygl'lda to wszystko w praktyce i ra­
dzę Ci, Kochany Czytelniku, abyś nie ucząc się całej recepty 
na Pmnitć, sam próbował, a wszystko wyda się znacznie pro~ 
stazee . 

Na D . , K .......__~!en obiet -----..,~--

~-------

Motto: A poeci pisali śpiewali 
kobiety 
kobiety kwiaty ••• 

/A.Kowalska - "Credo najmniejsze"/ 

Bibliografia pt. "KOBIETY DNIA DZISI&TSZ.EGO" 
-=======-=-~----~-----~--== 

l. ~½;~~~!~~~L~~!;!i,etQi...l!~~~!L!!!~~· Łódź 1965 Wyd. 

Szkice z historii emancypacji kobiet w Polsce w XIX w. 
Autorka w swobodnej gawędzie ukazuje postaci głośnych "sa­
wantek", pisarek i kobiet walczących o prawo do równouprav­
nienia'i wiedzy. 
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2• E!!~!!!~=~~~~!!LS]!.±!!!!~.a-!~!l?!B~-~21:!!!~!L!-.. ... 
~!l!2Eł!~!. -
Łódź 1966 Wyd.Łódź. ss.135 
Najńowsza pozyoja·dotycząca sytuacji kobiet pracuj,cych. 
Na podstawie badań przeprowadzonych wśród kobiet zatrud­
nionych w prze?I'1śle na terenie Łodzi - autorki omav1iaj4 
problemy przygotowania zawodowego, awansu oraz sytuacji 
ogólnej tych kobiet~ 

3. ~.2~!~~!-!!l?2~!!!n!!!. Z bade:ń socjolog6w, lekarzy, ekono­
mistów i psychologów. Red.M.Sokolowsk.a. W-wa 1966 K 1 W 
ss. 378 
Szereg opracowań na temat pracy zawodowej kobiet dotyczą­
cych ro.in. problemu płacy, ekonomiki budżetów rodzin -
nych, zdrowia. 1 ochrony pre.cy, oraz stosunków rodzinnych 
dzisiejszej kobiety. 

4. Q!!!~!~~!..=-~~~l!~-~_!!_~Qg!!~!~ W-wa 1964 Iskry ss.l?J. 
Co to jest? 
Książka o współczesnej rodzinie w Polsce, opracowana na 
podstawie aktualeych danych statystycznych i wyników an­
kiet prasowy9h, uwzględnia m.in. zagadnienia pracy zawo­
dowej kobiet. 

5. E~~z~~!~~~~!.!~~-~~!2!~~-~~~!-ł~~-~~~!~--~-= 
1~!~ Wybór i opracowanie ••• W-wa 1963 Iskry ss. 399. 
Hiezwykle interesująca ksiątka, o dużej wartości socjo -
logicznej - zawiera 40 najciekawszych wypowiedzi na kon­
kurs "Życia Warszawy" - dotyczących modelu wep6l~zesnej 
rodziny polskiej. 

6. r~!Z~~!!_M!r2~!!!~~-~2~2~~~~-~!!.-M!2~E:..,R2_~lu~!~~ 
Wybór i opracowanie ••• W-wa 1966 Iskry ss. 3()1 
Wybór odpowiedzi na ankietę "Żyoia·werszawy" przynosi 
interesujący obraz autentycznych problemów dotyczących 
dzisiejszych przekształceń w rodzinie na tle zdobywanj.a 
wykształcenia i sukcesów zawodowych kobiet. 

7. E~~~~~-M!!:2~!~!!~!-2!~2Il: . .d.!!!-ElSW!!~!. Wyb~~. opraco=­
wanie i słowo wiąż,ce ••• W-wa 1965 Iskry ss. 195 
Wybór wypowiedzi na ankietę "Życia Warszawy" dotyczących 
problemów codziennych zajęć i wolllego czasu współczesne­
go człowieka w Polsce. 
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" ~2~2!skL~zz!_Praca Z!!2~!!J~2!!!!~!..!0-2:!~!~ 'l-wa 
1963 KiW ss® 365 
Przystępne studium socjologiczne omawiaj,ce zagadnienia 
Pracy zawodowej kobiet zamężnych w powi,zaniu z zadania-

9. 

10. 

mi i rol~ tony i matki w rodzinie współczesnej® 

~~2f2!!~!-M!6g~~~!!L~2~~~!!-R~~~~!~a. Socjomedyczna 
charakterystyka pracy kobiet. W-w~ 1963 'WP. ss. 228. 
Sygl;lały. 

Książka jest pierwszę pozycją łączącą lekarski i socjo­
logicZI\Y punkt widzenia w badaniu społecznej roli kobie­
ty 1 jej problemów w naszym społeczeństwie. Omawia m_.in. 
Problem konieczności pracy domowej kobiet pracujących i 
trudności z tego wynikaj,ce. 

~mHko!~!=!!~~~!~~~2!!~~!!J!!_Q!Ll2!:~!9:!9:_~2~~E:2:: 
----- i) - -

Z dzi;Jów kobiety polskiej, jej pracy i osiągnięć. W~wa 
1963 CRZZ ss. 458 
Szkice o różnorodnej tematyce związane z problemem ko -
biecym w Polsce, a przede wszystkim z zagadnieniami pra­
cy kobiet i ich wkładem do skarbnicy lrultury narodowej. 

Oprac. E.Buchalczyk 
' 

DROGA DO BIBLIOTEKI 
=============--==== 

Dwudziestolecie P.1 M~B.P. w Malborku zamyka si~ i.mponujący-ntt . 
lt~ cyfra.m.1. Jest to zasługą całego zespołu a przede wszystkim 
nlerowniczki tej biblioteki Kol. Marii Luberadzkiej. 
le należy ona do osób, które mówią: "całe żyoie marzyłam o tacy w bibliotece". o miejscu pracy Zadecydował przypadek 
••e wielka trwała sympatia dla książek, początkowo tra.kto= Wa , 
na jako hobby nr 1. Po ukończeniu gimnazjum hamaniętyczne-

~o w Chełmie Lubelskim kol. Maria Luberadzka rozpo~~ęla w 

1
925 studia na wydzial~:rolnym Szkoły Głównej Gospodarstwa 

VieJ· ski· ego w w arszawie. 
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Zamiłowanie do rolnictwa, poparte roczną praktyką w majątk.U 
rolnym sprawiło, że studia przebiegły bez zakłóceń, a uwień­
czeniem ich było uzyskanie dyplomu inżyniera rolnika ze spe­
cjalizacją w dziedzinie drobiarstwa. Po studiach pracuje we 
wzorowym gospodarstwie rolnym i szkolnictwie rolniczym w wi~ 
lu miejscowościach Polski. 
Na radykalną zmianę zainteresowań wpłynęła praca w bibliote­
ce Szkolnej Technikum Rolniczego. 
Dalszym etapem na drodze zżywania się z-biblioteką było u­
kończenie kursu bibliotekarskiego w 1954 roku a następnie 

praca w Pi.MBP w Malborku /od 1959 r./. W ciągu ostatnich 1at 
biblioteka podjęła szereg ciekawych i pożytecznych i:a.licjatyW• 

Lokale bibliotek gromadzkich były małe, brzydkie i ponure. ~ 

Postanowiono więc możliwie najtańszymi środkami dodać im u­
rody. W 1962 Wydział Kultury ufundował proporzec przechodlli 
dla najładniejszej biblioteki w powiecie. 
Rozpoczęto realizację hasła 11kolorowe biblioteki". Stare re­
gały i mełde biblioteczne pomalowane własnoręczne przez bi­
~liotekarki i przyjaciół bibliotek odzyskiwały swoją dawną 

urodę. Była biblioteka różowa, seledynowa, niebieska. Za na} 
ładniejszą w tym pierwszym roku współzawodnictwa uznano bi­
bliotekę w Myszewie. 
Przez wiele lat prowadzono też na terenie powiatu akcjQ an -
tyalkoholową. Wygłoszono szereg odczytów o szkodliwości al­
k~h?lizmu, rozpropagowano literaturę o zwalczaniu nałogu 
itpe 
Do bardzo udanych imprez trzeba zaliczyć konkurs " Nazwiska. 
sławnych ludzi w ulicach naszego miasta " organizowany dlS. 
młodzieży Malborka i konkurs na najładniejszą obwolutę dO 
przeczytanej baśni~ 
Dobrze układa. się współpraca z Muzeum Malborskim, które o -
opracowało szereg ciekawych tematów dotyczących przeszłości 
ziemi gdańskiej i malborskiej, mając na uwadze za~nteresowa­
nie.mieszkańców powiatu. 
Kol. Maria Luberadzka oprócz towarzyszącego jej przez cale 
życie zainteresowania książkami, które nazywa swoim hobby n: 
1 pasjonuje się turystyką i filumenistyką. To jej ostatnie 

I ' 

zainteresowanie zrodziło się zupełnie przypadkowo,za pośred~ 
nictwem siostrzeńca, który wciągał całą rodzinę w swoje pa­
sje. Siostrzeniec wyrósł, dawno porzucił zbieranie etykiet 
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zapałczanych, ap. Maria z młodzieńceym zapale~ pomnaża jego 

Zbiory. Niedziele i wakacje spędza La wędrówkach turystycz -

nych, zdobyła już kwalifikacje "Przewodnika po Muzewn Mal­

borskimtt i "Przewodnika po woj. gdańskim", .& to najlepiej 

ŚWiadczy o tym, ilu więzami jest zespolona z naszym terenem • 

...------

20-LECIE P.~ M.E.P. W MALBORKU 
=====================---------

W roku 1966 Powiatowa i Miejska Biblioteka Publiczna w Mal -

bo~ku obchodziła dwudziestolecie swego istnienia. Powstała 
31 

marca 1946 r. Zaczątek księgozbioru stanowiło 200 książek 

Przydzielonych przez Ministerstwo oświaty i 460 książek o­

f· 
la.rowanych lub zakupionych z datków składanych na ten cel 

P~zez społeczeństwo malborskie. 

Pierwszym kierownikiem była Maria Jórecka. 

Księgozbiór szybko wzrastał dzięki przydziałom centralnym i 

~tałej ofiarności mieszkańców tak, że w 1948 r można już by­

ło Założyć pierwsze punkty biblioteczne w Starym Polu i Gro­
n . . 

owie , a pod koniec roku w Starym Polu utworzono pierwszą bi-

bliotekę gminną ze stałym księgozbiorem. Następnie kolejno 

Powstawały biblioteki gminne w Lasowicach Wielkich,Kałdowie, 

Miłoradzu oraz miejska w Nowym Stawie. Jednocześnie zwięk­

szyła się liczba pWl.któw bibliotecznych. 

w następnych latach następuje dalszy rozwój biblioteki, a 

Pierwsze dziesięciolecie ujęte w liczby przedstawia się na­

stępujaco: ' ~ . 

L I Biblioteki fKsięgozbiórlCzytelni~yf Wypożyczenia 

b-7----------t------------~-----------·----------t-----------
ft gołem w I f j , - : 

tYm .. I 10 I 37 , 4 77, I 4. 982 f 99. 31? I 
tp------------+------------~-----------+----

------ł-----------1 

,~?W. i M. ł : : I : 

r-'lbl.Publ. f l 1
1 1,5.10_5 I 2.426 J 49._376 I 

,____ 
f -+- ' 

ll,iał o;i;j:---;----------i----~-----;--------- I ----------, 

l8ka l 1 I 3.611 1 365 t 14.189 I 
,-.___ I I I t I 

f~0m;i;ki;h-r----a----j-1s:757----r-2~191-- --35:752-7 
,.___ . .. I I I f ł 

~---------+-----------~-----------+----------t-----------1 
, ___ ty bib. I 4 I , ! ! I 

--------------2-----------------------~~-----.,~~--~, 
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W tym czasie jak wszystkie biblioteki w Polsce Lu4owej i 
PiMBP_w Malborku przechodzi reorganizację w związku ze 
zmier1ą strt1ktury se.mych bibliotek1 nowym podziałem admi­
niatracyj.nym i zmniejszeniem obszaru gromad~ Biblioteka­

rze prowadzą obok propagandy czytelnictwa pracę oświato­
wą i wychowawczą. Organizują konkursy, sp~tkania z auto­
rami, prelekcje o różnej tematyce /np„ p.rawnicze, anty.­
alkoho.lowe/ wystawy /np. rzeźby lu~owej, archeologiczną 

itp./, poza tym bibliotekarze biorą czynny udzi.ał w ży­

ciu społecznym swoich środowisk. 
N . t ,J@~'t;i • ść 
aJczęs azym mankamentem wprost przerażaJąca płynno 

kadr. Szczególnie młodych odstrasza zbyt niskie uposaże­
nie. 

Obec~ie jednak bibliotekarze w malborskim w większości sta­
nowią kadrę wykwali.fikowaną, którą cechuje życzl.iwość do 

czytelnika i umieję~ność przyJścia mu z pomoc~ na trud.Il.ej 
drodze samokształcenia. Najdłużej spośród pracowników bilio­
teki pracuje kols Wan.da Warchotowa, która obchodzi swoje 11= 

lecie, natomiast dwi.e innegkol. Zuzanna Kuzimska bi°Qliograf 

1 kol.i Irena Reichelowa, kier„ GBP w Lisewie :pracują już w 

tej placówce po 10 lat. Praca ich i.całego zespołu łącznie 

z kierownikiem biblioteki kol. Mari.ą Luberadzką polega ne. 
ofiarnym wsp6łdziałaniu z czytelnikiem i wysiłkach zmierza -
jących do wrrowadzenia ~-i- t~./)@~czes:a.ość lu.dz.i, którey nie z 

własnej winy tkwi'! jeszcze często w starym.świecie. 
Dwudziestoletnią sw~ działalność Pei M.B$P. w Malborku za -
mJka w następujących li.czbach: 

70(;/000 wolut:linów 
7.500 czytelników 

145~000 wypożyczeń 
45 purJttów bibliotecznych 
9 bibliotek 

Vlpra\~dzj_,e waru..-.1ki lokalowe są dalekie od dobrych ale sprzęt 

bibliotec7,ny ~est już przystosow~~y do potrzeb ~ wnętrza 

urządzone estetycznie. 
Życzymy Pow. i Miejskiej Bibliotece Publi.czJ1ej w Malborku i 

jej pracownikom sukcesów w pracy oraz dalszej opieki ze 
strony władz pcrtyjnych i administracyjnycbc, 

Helena Przybylak 
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BIBLIOTEKI - JUBILATKI 

Książka jest nierozłącznie związana z cywilizacją. 

W naszych czasach zdobyła zasięg dotąd nie spotykany, ale 

gromadzenie księgozbiorów to praca wielu pokoleń rozumiej~t:­

cych znaczen.ie książki dla kultury narodowej. Jan Parc:.n.­

dowski powiedział: "Jesteśmy tworami książek tJch,które zna­

my i znacznie więcej tych, których nie poznamy nigdy, a 

które przeczytc i.i za nas nasi przodkowie. Tak _samo to,co my 

przeczytamy, wejdzie w myśl i uczucia następnych pokoleń". 

W 1967 r. wiele bibliotek polskich będzie obchodziło swoje 

jubileusze. Śledzenie historii tych bibliotek jest poucza -

jące i ciekawe, warto więc chociażby w wielkim skrócie ~0~ 

z.uti~ .i.eh dzieje: 

150 lat istnieje Biblioteka_Uniwers:t:tecka m._Vlarszaw:L• 

Powstała w 1817 r nosząc kolejno nazwy "Publicznej", 0Rzą­

dowej", "Głównej", a od 1871 r ''Uniwersyteckiej". · 

Połączenie księgozbiorów Liceum Warszawskiego i Sądu Apela­

cyjnego, a następnie włączenie 50.000 starodruków pochodzą­

cych ze skasowanych klasztorów - dało początek jej zbiorom. 

~o upadku powstania listopadowego część jej zbiorów wywie­

ziono do Petersburga. 
W 1871 r po zamknięciu Polskiej Szkoły Głównej bibliotekę 

przejął rosyjski Cesarski Uniwersytet Warszawski.Znowu 

wzbogaciły się zbiory biblioteczne. Do biblioteki przekaza­

no resztki księgozbioru Tow. Przyjaciół Nauk,dublety B-ki 

Publicznej w Petersburgu, księgozbiory poklasztorne.W cza -

sie I wojny cenniejsze zbiory przechowywano w Rosji, a po 

odzyskaniu niepodległości wszystkie wywiezione książki \V-..:'Ó­

ciły do Warszawy. Biblioteka poniosła ogromne straty,w cza­

sie powstania warszawskiego; ofiarą pożaru i barbarzyństwa 

bitlerowców padły cenne zbiory rycin, starodruków, map i 

nut. B.U.W. posiada najbogatszy w Polsce zbiór druków ro­

syjskich, a także czasopism i wydawnictw polskich z II poł. 

XIX w. /l.385.000 wol./. 
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~~~-E~_!_!2~~!!~_ig~~!-~~!!2~!!~_;2r~!2.!!! w ~9~? r. ob­
chodzi 150-lecie istnienia •. Powstała z funde.oji Wlad~·1 Marii 

Zamoyskich w r. 1925·. Zaczątek jej stanowił pochodzący,.' z 
XVI w. księgozbiór prywatl\Y wojewody poznańskieg~ . St~isł& 
w~·G6rki. Księgozbiór się rozrastał. W końcu XVIII w •. c1ro­

gą spadku dostał się w posiada.nie rodziny Działyńskich. Ty­

tus Działyński i jego syn Je.n w ciągu XIX w. pomnożyli zbio­
ry o cenne ~abytki. Spadkobierca Działyńsmich Zamoyski 
przekazał księgozbiór jako część fundacji do publicznego u­
żytkuo .Biblioteka Kórnicka nie poniosła strat w czasie woj, 
ny świat. Później wpłynęły do niej stare druki i rękopiSJ 

z arclJ.:i'wów i księgozbiorów gmin ewangelickich w Lesznie U­
chwalą Rady Ministrów z d.n. 10.r.1953 r. przekazano ją PAN• 
Bibl biot eka ma cbal."'la.kter humanistyczny, głównie historycz -­

ny~ posiada bezcenne rękopisy i starodruki. Jest . pokaźnYDl 
warsztatem dla prac naukowych, zawiera około ·'-105.000 wol, 

!Y_l267 _roku._obchodzi_l~Q ..... lecie_istnieni~L _Biblioteka_Z~!~:: 

·du Narodowego imo Ossolińskich. ----------··-·-.i.---------------·--
Twórcą biblioteki był Józef Maksym.llian Ossoliński, kt6ry w 
Wiedniu zgromadził bogate zbiory zabytków polskiego piśmie!l-' 
nictwa. 
W 1.Sl? r ustanowił Zakład Narodcw-3 im„ Ossoltńskich poświę.­

Cą.ją,} na ten cel swoje od lat gromadzone zbiory i cal.y ma .... 

jątek. W 1827 r. biolioteka zost,ała _przeniesiona. do Lwowa. 

i udostępniona. publicznościo W drukarni OssolineWD. wyaawe.JlO 

cza.sopism.a naukowe i takie dzieła jak Słownik Lindego, Ko­

deks tyniecki, Pom.~iki dziejowe Polsk.l itd. 
:Po II wojnie światowej bi.blioteka została przeniesiona dO 

Wrocławia i należy w da.ls~.y::n ciągu do największych placó­

wek biblio·l;ecznych, a. poza tym jest warsztatem pracy nau .. -

kowej: 

Najst;arszą -bi.blioteką publiczną w 11olece jest ~~!?!!21~!!! 
?ł~±!S~~~-~~-ei2!~2!~~~~!~E~~~~ założona w 190? r. Naj -
pt.erw była to skromna czytelnia dzieł i pism nauk.owych,ktÓ .... 

rą wspierali tacy protektorzy jak L.Krone.nb~rg, S.Leszczyń­
sl~i. i H. Sienkiewic ~. Księgozbiór wciąż się rozrastał /1'}.)7 

~ 12.832 t., 1909 r. - 34~929 t./ 
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W 1914 r bib lioteka uzyskała w darze od wdowy po Stani.sławie 
Kier bedziu gmach na ulicy Koszykowej wraz z wyposażeniem. W 

1928 r& biblioteka liczyła już ok. 2.50 tys~ tomów. W czasie 
0statniej wojny została zniszczona w 80 %. Po wojnie wróciła 

do swojej dawnej świetności• liczy znów 250 tys . tomów /bez 
st

ar0 drUk6w, czasopism, rękopisów/ i stanowi jeden z ważnie~A 

szych ośrodków badawczych nad zagadnieniami bibliotekarstwa-

~ ~J~!~-~!~!!Q~~~~-!~~-!~~~~!~SQ_~-~~~!-~.l:2§2_~~--~~f~= 
-~!-2Q=!~~!~ działalności oświatowej i naukowej . Uroczyste 

otwarc i e biblioteki odbyło się 11 października 1917 re 

Początek był skromny. Do dyspozycji czytelników oddano 500 

opracowanych tomów i 60 tytułów czasopism bieżących. Biblio­

teka od początku zaczęła się borykać z trudnościami finanse­

Yeymi~ Utrzynzywana z fi l antropii społecznej, nie mogła liczyć 

na harmonijny rozwój /70% budżetu szło na i tak niskie pł ace 

bibliotekarzy, 20% na utrzymanie lokalu, a tylko 10% na za~ 

kup książek 1 czasopism/. 

Sytuacj a uległa poprawie z chwilą gdy nowoutworzony polski 

Magistrat powołał Komisję Kulturalno-Oświatową , p od k tór~j 

0Pieką znalazła się między innymi biblioteka. W 1922 r bi -

bliotekę przejęły władze samorządowe. Zorganizowano lr&lra 

bibliotekarski dla 66 osób. Można też było przystąp!.ć do re­

alizacji dawno planowanych zamierzeń jak rozbudowa sieci bi­

bliotek, stworzenie wypożyczalni dla dzieci i młodzieży w 

~6żn;ych punktach miasta. 

W 1933 r. roczna ilość odwiedzin wynosił.a 49.045 , a sieć 

Składała się z 8 placówek różcych typów.W listopadzie 1939 r 

~iemcy zamknęli biblioteki, część księgozbioru spalili,c zęść 

zmagazynowali bezładnie~ Cały 22-letni dorobek biblioteki 

został unicestwiony. Nowa epoka w życiu biblioteki rozpoczy­

na się po wyzwoleniu. Trzeba było wszystko zorganizować od 

nowa. Około 70% przedwojennego księgozbioru zdoła:~)O odnale~. 

W 1949 r. oddano Bibliotece do użytku nowy gmach. Powstała 

nowa sieć bibliotek miejskich licząca w 1957 r - 31 biblio­

tek stałych i 43 punkty biblioteczne. Następne 10-lecie to 

dalszy rozwój Biblioteki. 

W 1965 r sieć składała się już z 64 filii bibliotecznych i 

93 punktów a procent ceytelników od 1960 r wzrósł z 5,8 % 

na 13,6. 
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Lic~by 6wiedczą najdobitniej o w,sllku bibl1otek1 9 a z 
n1ejazych oait.gnięć moma dobrze rokowaó o przyszłości 
sk..tej Bibliotekie 

Barbera Jokiel 

NIEKTÓRE ROCZiiICE LITERACKIE W 1967 R 
================================~==== 

15aI. - 345 rocznica urodzin /1622/ ~21!~~~ właściwie J. B • 
Poquelin, największego komediopisarza Francjia Molier 
wierzył, że swoimi komediami naprawi błędy epoki. Do 
najbardziej znanych utworów należą "Swittoszek", "l4i"" 
zantrop", ''Skąpiec", "Uczone białogłowy".,, 

L.Thooreus "Złocisty cieńn /Opowieść o M~ 
lierze/ 

7eII. - 155 rocznica urodzin /1812/ !~~1~-~!~~!~~!i powieś­
ciopisarza angielskiego. Za..?J.im pisarz osiągnął. sł.e:'1'ę 

i majątekt musiał znosi6 :przez całe lata nędzę i u .... 
pokorzenia. Własne życie dosta~czyło mu wielu tema­
tów do późniejszej tw6rczoście "Dawid Copperfield'' -
to niemal·autobiografia9 inne znane powieści Dicken = 
SA: "Klub Pickwicka", "Mała Dorrit", 'iQliver Twi.st'' 
prz,apo]one są współczuciem. dla niedoli ludzkiej. 
O życiu i tw6rcz~ści Diclr..ensa pisali: 
E~Graham: Opowieść o Dickensie- W~wa 1960 N.K. 
S„Helaztyński, Karol Dickens wielki pisarz sngielski 
W-wa 19.55 W~.P. 
S6>A.Jacksow: Kc..rol Dicken.s W-.wa 1953 Czytelnikf) 

10.Ile- 1.30 rocznica śmierci /1837/ poety rosyjskiego Alek.-~---... --
~~~!_E!:!~~k:!,;!ł!-!. Znane są jego poematy: "Rusłan i Lud-
miła'', "Jeździec miedziany", powieść póetycka '1.Et1.g,s-­

niusz On.iegin", opowieści p111ozą: '8C6:rka kupi tó.lla'', 
"Du br owski", "Dama pikowa''. 

· J. TJ·nianow: Puszkin W--wa 1961 
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i
9.rrr.- 170 rocznica urodzin ~~~~!!_!~~~~~!~!~!~6~ /1797-

1863/. Jest autorem komedii /"Majster i czeladnik", 

Wąsy i peruka''/, opowiadań i powieści /"Garbaty", 

"Wędrówki oryginała", "Krewni"/. W 19.54 r.Wyd. Lit. 

opublikowała jego "Dzieła wybrane" w ośmiu tomach. 

7.v. 
- 100 rocznica urodzin /1867 - 1926/ !!~~f~!~--~!l= 

!~~~!i jednego z polskich laureatów Nagrody Nobla, 

którą otrzymał w 1924 r. za ''Chłopów". Pisali o jego 

twórczości: 

R.Matuszewski: O twórczości i twórcach W-wa 

M.Warneńska: Sl~dami pisarzy W-wa 1962 
1965 

28
•VII.- 155 rocznica urodzin /1812/, a 19.III.196? r. 80 

rocznica śmierci ~~~f~_Jg~~~~6~-~~~~!~!~S2-naj~ 

płodniejszego pisarza polskiego, poety, historyka j , 

krytyka literackiego. 

W.Danek: Powieści historyczne. J.Kra.szewskiego W-wa 

- 1966 

W.Kubacki: poezja i proza Kraków 1966 s. 111-141 

W.Danek: "J. I.Kraszewski n Bibliot. 0 Polonistyka'' 

PZWS, W-wa 1965 

2
•'VIII.- ?O rocznica śmierci /1838 - 189?/ Adama Asnika 

/pseud. Jan Stożek, El ••••• y/ poety okresu pozyty -

wizmu. Pisał wiersze satyryczne, obyczajowe ' i li­

ryki opiewające przyrodę Tatr, znany jest też cykl 

sonetów "Nad głębiami". 

"Dziedzictwo literackie powstania stycznio -

wego" W-aa 1964. 

12
•XI. - 30 rocznica śmierci /1907 - 1937/ ~~~S!!!fil!!.Jl~:!12!= 

~!!~~2i pisarza znanego w 20-leciu międzywojennym. 

Swietnie zapowiadający się pisarz zmarł w wieku 28 

lat~ Napisał powieści "Wspólny pokój" /zawiera dużo 

elementów autobiograficznych/ "20 lat życia" i no­

wele "Człowiek w oknie ... 

23.xr. - 40 rocznica śmierci /1868 - 1927/ ei~i~!~~-!:E~J= 
~~~~!2~!~~~ dramaturga i powieściopi~arza, czoło_ 

wego przedstawiciela modernizmu w lit. polskiej. Do 

najbardziej znanych utworów należą powieści "Homo 
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Sa;piens", "Dzieoi szatana, dramat "lmieg" i oi•­
kawy, odda~,cy swoisty kolocyt epoki zbiór wspom­
nień ''Moi wsp61oześni". 

W.Kubacki: Lata terminowania, Kraków 196' 
A.Rogalski& Literatura i cywilizacja,w-•• 

1956 
A.Taborski, Trzech pisarzy modernistycz-

ey-ch. W-wa 1965. 

28'.XI. - 60 rocznica śmierci /1869-1907/ - Stanisława W~: 
J ------------~~ i I?i~§!~3:~52 - dramaturga, poety reformatora teatru 

malarza w jednej osobie, najwybitniejszego przed' 
stawiciela Młodej Po~ski. 

w.nataJison: s. Wyspiański. Poznań. 1966 
M.Warneńska: "Śladami pisarzy" W-wa 1962 

3().XI. - 300 rocznica urodzin /1667-1?45/ - Jonathana S!~! 
pisarza i publicysty angielskiego p~h~;;~i;-irlBll"' 
dzkiego_ Napis!.ł słyn11ą powit,ść satyryczną "Poa.r6że 
Guliwera" 4ł 

9„xrr. 30 rocznica śmierci. il871-19:37/ ~~~J.!L~~~! wł" 
ściw:le Ta.d.e1.1sza Ge.łeckiego, p:i sa:rza związanego z ,r1Y 

chem socjalistycznym. .. /"Ludzie podzielt..i.1i'', 
krzyż'e, 0Pieniądzu /. 

Cf 17 .t.. "',,t1 ",J ,_JJ.. 

W~Kubacki:La:1:;a term.nowsnia Kraków 1963 60 

182-187 
s.sendler: Wspomnienia o Andrzeju StrllóJ. 

W-wa 1965. 

Q5!_~~q~~! 
Ponadt·o w r„ 1967 przypada setna rocznica uroó.zin. Marii curie 
Skłodowskiej. 

150 roc~nica śmierci Tadeusza Kościuszk.i /5.X.1817/ 
100 rocznica śmierci Artura Grottgera /13Q}XII.1867 / 
/i zarazem 130 rocznica uro,izin 11.JCI.1837/ 
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KSI.łŻKI ••• KSił-ŻKI • •• 
----------------------------~-----­~----~------------------------~----

ffl~~-WIATR OD JEZIOR Pieśni Ludowe Warmii i Mazur -

b -~---~~~-------~ 
rała i opracowała Maryna Okęcka-Bromkowa. LSW 1966, s. 

zł 6?• Nakł. 10.000 

ze...., 

413. 

Wyjątkowo pięknie wydana antologia i ¼~jątkowo urocze teksty 

- lekkie, poetyczne, dowcipne, pełne świeżości. 

Autorka opracowania, pracownik Polskiego Radia w Olsztynie, 

której zlecono opiekę nad audycjami regionalnymi opartymi na 

folklorze Warmii i Mazur, uległa czarowi owych pi~śni obrzę~ 

dowych, miłosnych, żołnierskich i innych i postanowiła bo­

gactwo to uprzystępnić szerokiemu ogółowi i tak powstała ta 

antologia. Jest w niej mnóstwo doskonałego materiału na 

Wszelkiego rodzaju wieczornice. 

Książkę zdobią znakomite fotografie ze zbiorów Tadeusza Su­

mińskiego. 

MIECZYSŁAW CT2YCHOWSKI "MISTERIUM NA UBOCZU'' Wyd. Morskie 1966 

-------------------~-
Zł 10. 

Ni.e są to wiPrsze łatwe. Gdański poeta i malarz w jednej o--­

SQbie, rozmiłowany w Norwidzie, podobnie jak i jego mistrz 

dąży do jak największej kondensacji. Operuje skrótem i 

Pauzą. Wiersze te trzeba czytać po wiele razy i w miarę czy= 

tania bardziej się rozsmakowuje w ich trudnym pięknie.Nie ma 

w nich wyświechtanych rymów, ani utartych zwrotóvv.Przecj.v:nle 

~ słowa w nieoczekiwanych zestawieniach'odzyskują nowy sens. 

Oto "ścieżka ciężka od nasturcji i od burzy granatowa", oto 
,, , . 
sci.ętych storczyków otwar~e w strop akty strzeliste" ••• 

Niektóre wiersze dźwięczą nutą podobną do poezji Szymborskiej 

/Scena z fryzu, Monolog VII/, aczkolwiek są "swoje własne, 

ćzychowskie". Łączy je po·prostu intelektualny klimat. 

JERZY SURDYKOWSKI i~~~~!J~Q!_!_MQ~~! Wyd.Morskie 1966,s. 

Autor, inżynier-elektronik z zawodu, otrzymał za tę książkę 

II nagrodę na konkursie literackim /I nie przyznano/ zorga~ 

nizowanym przez Gdańskie Towarzystwo·.Przyjaciół Sztuki, Od­

dział Gdański Zw. Literatów Polskich i Wydawnictwo Morskie~ 
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Jak na powieść /patrz ob~aśnienio na obwolucie/ za mało • 
nie~ tkanki artystyczne~, zbyt mało świedolĄYoh zabiegów kom 
pozycyj:n;ych, ksiąika sprawia raczej wra~enie wiernego zap~ 
su z rejsu~ relacji "godzina po godzinie" z doznań 1 odczu­
wań marynarza debiutuj~cego w pierwszym rejsie. ·Ale to jest 
skądinąd bardzo cenne~ daje bowiem nowe spojrzenie na te­
mat morski. Całkowite odpoetyzowanie zawodu marynarza~Wręcz 
zimny prysznic dla znęconych urokami munduru i perspektywą 
dalekich rejsów do egzotycznych portów. Warto tę książkę 

~łączyć do kręgu lektur, przybliżających problematykę mor­
ską. 

WIESŁAW MJRECKI JENIECKA MELPOMENA Wyd.Artyst. i Filmowe __ ..,_.... ___ _,_, _______ ~----- , 

1966, s. 217 zł 30 , na.kl. 5. OOO 
W obfit.ej literaturze obozowej dotycz~cej życia w tak zws.­
t11ch lagraeh koncentracyjnych - rzecz o obozie oficerskim, 
a więc o jeńcach, a nie więźniach jest pozycją wręcz uni­
kalną. I przez to podwójnie ciekawą. Mirecki, .aktor z zawo­

~u, dał w tej książce żywo i barwnie przedstawione dzieje 
jenieckiego teatru, historię powstawania na scenie zbudowa­
nej "z niczego" - sztuk na wysokim poziomie artystyc ?.JlYID.~ 

Pokazał znaczenie, jakie ów teatr miał dla tysięcy jeńców, 

jego rolę wychowawczą, patriotyczną i wręcz ''uzd.rawia.jącą", 

teatr bowiem pozwalał. przenosić. się w iw"'ly ś,;viat, zapominf.6 ° 
zamknięciu za drutami. 

JAN KOTT MQ~ PIW 1966, s.164, zł 12, nakł. 4-.000 

"Dzienniki i małe szkice" nazwał autor swoją ksiązkę ·n pod­
tytule. Dziennikiem są notatki z pobytu we Włoszac~ i cie­
kawe impresje ze spotkań z tamtejszą sztuką i jej prz&d.r;t&-­

wiciel~, głównie· z teatrem. Teatru dotyczą róvrniet :?małs 
szkice". Jeszcze jedno spojrzenie na Brechta, Mrożka1 -

Ionesco,· Witkacego~ na Szekspira i Krasińskiego. Autor za ... 
stauawia .się, jakie związki łączą teatr i literatu.i."'ę .; do­
chodzi do wniosku, że "teatr współczesny jest na. r,ew~10 bar­
dźiej literacki, aniżeli przed ćwierćwieczvmH, kiedy wyda -

. wal~ si~, że można zrobić dobry s:pektrucP' z :pół.fabrykatów 
literackich albo znad - literatury"~ 
W tomiku znajdują się również dwa ciekawe wspomnienia o Nała-

kowskiej i Dąbrowskie~. ~ EeK~ 
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zł 150 

:olska mutacja pięknego albumowego wydania tej książka opar-

a jest na niemieckim albumie, wydanym przez Henschel Verlag 

w Berlinie /NRD/. Oprócz polskiej w-yszły jeszcze wersja an­

gielska, czeska~ francusk~, niemiecka, rumuńska i włoska. Ta 

Wielo · 
Języcznnść wynika stąd, że jest to praca zbiorowa naJ-

Zllalcomitszych lalkarzy o światowej sławie, jak Margareta Ni­

CUJescu /Rumunia/, prof.Jan Mali.ki dr. Erik Kolar /Czecho­

;~owacja/, Carl SchrBder'i prof. Harro Siege1· /Niemcy/,Maria 

nlgnorelli /Italia/ i dr DezsH Szilclgyi /Węgry/ i wreszcie 

D e~yk Rył. /Polska!. _ - -

~~sć \Vysoką cenę kśiążki /150 '14./ usprawiedliwia bogaty mate­

śl~ł ikonograf'iczny, duży format, piękna oprawa !. oczywi­

"~l.e • treść, na którą składają się m. in. takie artykuły, jak 

sztuce teatru lalek" Obrazcowa, "Artyzm teatru lalek"Jana 

13usse1, "Tradycja i współczesność" Jana Malika, "Dzisiejszy 

teatr lalek i jego publiczność" DezsB Szil8gyi i wiele in -

:nych_ Ksią~ka dostarcza również informacji o pracy międzyna­

~Otl.owej organizacji lalkarzy "Unima" • . 

~8.I)isana w sposób żywy i interesujący jest nie tylko kroniką 

Wsp6ł.czesnego teatru lalek, ale również pięknym albu.mem,któ­

~ ogląda si.ę z żywą przyjemnością. Gorąco polecamy. 

/R.P./ 

, .... __ ___ .. ---~-----... ._. ______________ _,_,... ___ _. _________________ 7,-----------._ ... __ ,.._ 

"Apollo bowiem lubi ogień 

Nie tylko gorejących krzaków, 

Ale i świeczek na choince, 

I fajerwerków barwne młyńce; 

Nie same z ponadludzkich szlaków 

Eu..rypidesy i Szekspiry, 

Ale 1 Szopkę wiejskich żaków" 

/Julian Tuwim/ 
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POKŁOSIE KONGRESU 
=================== 

••• Cóż z tego, że~ ktoś ma radio, ale nie potrafi wybrać z 
programu tego 1 00. by go wzbogaciło? ·Cóż z tego ,że chodzi do 
teatru, kina, na koncerty, jeśli to nie przyczynia się dO 

jego wewnętrznego wzrostu, bo patrzy a nie umie widzieć,słu­
cha a nie słyszy. Samo czytanie książek, oglądanie filmów, 
słuchanie koncertów nie wystarcza też, aby posiadać właści -
wości, które określamy mianem CZŁOWIEK KULTURALNY. 
Trzeba tedy wychowywać człowieka do korzystania z kultury, a 
proces to długi, rozciągający się niekiedy na życie pokoleń• 
Kultura zachowania się· to zdolność opanowania się, ~iar i 
powściągliwość: w mowie, w stroju, w ruchach, w traktowaniu 
własnej osoby, w ocenie bliźnich i współżyciu z nimi, w rea­
lizacji własnych pragnień i dążeń, w znoszeniu,. niepowodzeń, 
w wykonywaniu władzy, w usłużności wobec możnych tego świata 
itp. Jest to zapewne wskazówka prymitywna, ale stosowana na 
codzień ••• w najrozmaitszych sytuacjach życiowych mogłab:1 

przynieść wiele pożądruzych rezultatńw. 
/ZENON KLEMENSIIDNICZ "O kształtowaniu 
postawy kulturalnej" - 0GŁOS NAuczycrEL -
SKI" Nr 41/ 

••• We wszystkich kontrowersjach i zestawieniach szkoła czy 
telewizja, radio, cey żywy nauczyciel. najważniejszą sprawą 

jest zachowanie umiaru i równowagi. Równowagi pomiędzy tech­
niką a humanizmem ••• Równowaga ta rodzi się już dzisl aj. 
Są działacze, którzy mają rozum i serce i wiedzą,co to zna -
czy~praca kµlturalna. Tym właśnie ludziom, którzy nie mędr­

kUją, czynią w swoim kółku, co uważają za stosowne,chciałbyill 
powiedzieć, aby rozważyli dokładnie rolę, jaką w naszej kul­
turze pełni młodość i starość. Uważam, że u nas za dużo się 

mówi i pisze o młodzieży. Tak jakby byli jakimś innym gatu.n= 
kiem ludzi~ A przecież młodzi to tacy sami ludzie, jak wszy~ 
scy inni •. Mają oni swoje trudności i kłopoty, ale na pewno 
załatwiają je 1 załatwią bez nas. Raczej powinniśmy ich tra"lt­
tować jak kolegów i pomagać jak kolegom. 

/JAROSŁAW IW.ASZKIEWICZ "Dziedzictwo i odpowiedzial­
ność" "TY'GODNIK KULTURALNY" Nr 42/ 
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••• Dziś nie da się utrzymać - zakładany nieraz świadomie 

lub nieświadomie - podział kultury na "miasto" i "wieś",sto ..... 

sowa.ny, jak wiemy nader często przez ośrodki dystrybucyjne 

kultu.ryf stempel "chłopskości", czy stempel "wiejskości" tra­

ci coraz bardziej swoje uzasadnienie. 

Wieś jest zdolna do odczuwania i rozumienia najwyższych wax~ 

tości_~ulturalnych, dlatego trzeba iść do niej ze sztuką naj­

lepszą~ Podobnie jak wieś dała kulturze narodowej to,co mia­

ła najlepsze; wysokiej klasy mądrość i natchnienie do wiel~ 

ki~j poezji, muzyki~ sztuki tanecznej, rzeźby i architektu~ 

ry, tak z kolei rozwiniętą kultura narodowa winna dawać wsi 

swoje wartości najwyższe. Jest to nie tylko sprawiedliwe,ale 

także niezbędne dla zdrowej cyrkulacji wytwarzanych waxtości 

kultury zarówno w umyśle, jak i w sercu naszego narodu. 

/JÓZEF OZGA MICHALSKI "RÓWNANIE W GÓ.R"ij!" -

Tygodńik Kulturalny Nr 42/ 

••• Wyrównanie dysproporcji kulturalnych może nastąpić sto-

8llnkowo szybko, jeśli zmodyfikujemy metody naszej pracy, wy­

eli.minujemy marnotrawstwo aktywności społecznej, rozszerzynzy­

i wzmocni.my kadry działaczy terenowych, stworzymy im lepsze 

bodźce i warnnkl uczestnictwa w kulturze ogólnonarodowej. 

Jeśli będą się oni znać na malarstwie, to pracując w środo­

Wisku spła.zą landszafty i jelenie; jeśli się będą dobrze 

0~ientować w literaturze, wówczas Kraszewski i Sienkiewicz, 

ustępując miejsca współczesnoślii, zajmą należne sobie miej-
' 

~ce w his~orii literatury. 

••• Trzeba przejrzeć szeregi pracowników etatowych odpowie~ 

dzialnych za działalność kulturalną w powiatach. Zaangażowa­

nym pomóc, a jednostkom tkwiącym tam przypadkowo zapropono -

Wać pracę w innych zawodach. 

/MARIA ŁOPATKOWA "Z pozycji praktyka" 

"TYGODNIK KULTURALNY'' Nr 43/ 

···Niemożna lekceważyć form pracy amatorów.Kwalifikowanie 

tego ruchu do obrzędów "ludowego świętowania" jest wyniki.em 

Zafascynowania się nowością techniczną, niedostr?.e gania czy 

też niedoceniania naturalnej ludzkiej potrzeby czynnego u­

czestniczenia w tworzeniu wartości kulturalnych i cywiliza _ 

Cyjnych. W gruncie rzeczy są to konserwatywne koncepcje roz-
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woju kultury, nie uwzględniają bowiem wielkiej szansy, jaką 

stworzył nasz ustrój - 'Wl)rowadzania do grona twórców ludzi u­
zdolnionych. 

Jeśli zaś chodzi o amatorski ruch artystyczny, to właśnie on 
był - nawet już w okresie rozwoju telewizji = "pierwszym kro­
kiem" wielu dzisiejszych gwiazd i gwiazdorów.. ·· 

/FELIKS STARZEC "O ludzki przywilej two -
rzenia" - "TYGODNIK KULTURALNY" Nr 43/ 

••• Kultura odznacza się twardym reżimem! kultura zobowią­

zuje, jak dawniej zobowiązywało szlachectwo. Kultura zobo-­
wiązuje do lepszej pracy, lepszego rozumienia i odczuwania, 
zobowiązuje do umiaru, rozsądku, staranności i wyrzeczeń. 

/FRANCISZEK MLECZKO - "Swiadectwo naszych 
czasów" - "TYGODNIK KULTURALNY Nr 43"/ 

••• Dyrektor Kołodziej z puławskich "Azotówn ••• stwierdził, 
iż od kultury człowieka zależy jego praca. Zwrócił nawet u~ 
wagę na konieczność takiego działania~ ażeby podnoszenie kUl~ 
tury ludzi w Polsce wyprzedzało pod.noszenie ich zarobków i 
poziomu bytu materialnego. 
W innym odwrotnym ukłedzie powstawać może luka cywilizacyjna: 
ludzie zarabiają coraz więcej pfeniędzy, a nie wiedzą jesz~ 
cze, jak je dla siebie we właściwy sposób zużyć. W.ten spo­
sób dyr. Kołodziej ®®® odkrył przyczynę takiego np.zjawiska, 
jak chuligaństwo, przyczynę pijaństwa, wzrostu spożycia al­
koholu, ba, nawet większych przestępstw. Brak kultury r;g~'l ­

nej prnwadzi do nadużyć w tych wszystkich dziedzinach,co z-rixf 
z kolei odbijać się musi na produkcji. Dla produkcji nie 
jest nieważne, co robi robotnik po pracy: czy idzie do kina, 
cey pod kiosk z piwem. 

/JAN S ZE4G "Tak i nie" - "KULTURA" 
Nr 42/ 

••• Obawa, że masowe środki przekazywania wrażeń, a 
wszystkim radio i telewizja odbiorą teatrowi widzów, 
mniej się nie potwierdza eee 

przede 
bynaj.-

Nie przymykajmy jednak oczu na niebezpie~z~ństwo i ryzyko.­
Część widzów w taki czy inny sposób ulega pokusie bierności. 
Siedzieć sobie wygodnie przy kaloryferze, otwierać radio czy 
telewizor, to rzecz przyjemna i nieraz bardz0 kształcąca.Ale 
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nie może to dać przeżyć całkowicie równorzędnych z tymi,któ­

l'°ych Widz doznaje hezpo$red.nio w teatrze. Bliski kontakt z 

~t 
-

. 9rem jest wielką siłą teatru "żywego". Mimo konkurencji _ 

Jaką dla mniejszych zwłaszcza zespołów, stanowi teatr prze -

kazywany mechanicznie, nic nigdy nie zastąpi jednorazowego 

~zruszenia_kilkuset osób wsłuchanych w rytm przedstawienia 

l Oddychający~h jego atmosferą. Nawet zawody sportowe poka-

2~e w telewizji dają czasem obraz spaczony, sztucznie ucię­

ty, Pozbawiony elementu najwyższego wzruszenia~ Tym bardziej 

Przeżycie artystyczne, przekazane drogą zdjęcia fotograficz­

nego. 

/"TEATR" Nr 18 - "Z powodu kongresu kultury"/ 

••w W obradach wszystkich komisji sprawy kultury traktowano 

Szeroko jako wielki front edukacji narodowej. Dyskutowano 

Więc o kulturze pracy i życia codziennego, kulturze uczuć i 

st
osunków międzyludzkich, kulturze obyczajów i moralności ••• 

Nawoływano, aby szmirze i tandecie wypowiedzieć zdecydowaną 

WaJ.kę we wszystkich dziedzinach twórczości artystycznej i 

Wszelkich formach jej upowszechniania••• 

Podkreślano przy okazji wychowawczą rolę amatorskiego ruchu 

8.!'tystycznego, a zwłaszcza jego nowych form, jak teatry poe-

z .. . 
Jl, ruch recytatorski, piosenkarski, filmowy, fotograficzny 

••• Ruch ten wbrew niektórym pesymistycznym przepowiędniom 

Pomyślnie się rozwija. Wyraża on bowiem naturalne dążenie 

ludzi do bezpośredniego aktywnego udziału nie tylko w po -

dziwieniu piękna, lecz przede wszystkim w jego tworzeniu, w 

Powoływaniu do życia - jak to obrazowo wyrazi~ prof. Sucho -

~
0 lski - "światów nierzeczywistych dla lepszego rozumienia 

swiatów rzeczywistych". 

/WINCENTY ~KO "Odpowiedzialnosć naszego poko­

lenia" "KULTURA" Nr 42/ 
~ 

••• Ci, którzy sądzili, że kongres kultury sypnie milionami 

na nowe inwestycje kulturalne, że rozwiąże bieżące kłopoty 

natury ekonomicznej w dziedzinie kultury i oświaty,mieli /po 

Powrocie z kongresu/ mniej radosne twarze. 

Twórcom kultury, tym ktÓrzy tworzą artystyczne dzieła i tym, 

którzy te dzieła upowszechniają, potrze' n: jest sprzyjający 

ich pracy klimat. Ten klimat nie może być ciepły ••• musi być 
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gorący. Kongres kultury :miał właśnie spełnić rolę ognia. I 
ro __ lę tę spełnił. 
Delegaci.na kongres ••• powrócili do swych miast i wiosek z 
wzr~stającym przekonaniem o społecznej ważności swej pracy. 
Będą cłxvba mieli po kongresie·zwiększoną liczbę sojusznikÓW• 
Kongres podniósł rangę kultury. Bez tej -wysokiej rangi trud-

. nQ jest tworzyć i upowszechniać kulturę·. Nawet wtećcy, kied-Y 
są pieniądze. A że pieniędzy tych często nie ma, twórcom 
kultury należy płacić zdwojoną sumą serdeczności i szacunkU• 

/DOMINIK "Pierwsze refleksje" .... 
"7-=MY-GŁOS TYGODNIA/ Nr 42/ 

~~~i~eł!!~ 

Zenon Kliszko 
Lucjan Motyka 

Wybrała E.K. 

KONGRES KULTURY POI.SKIEJ 
------------------------------------------------

Zanim ukaże się oddzielna publikacja/przy­
puszczalnie w maju 1967 r./, zawierające 
teksty referatów i przemówień~ wygłoszorzych 
na Kongresie Kultury Polskiej - podajemy 
bibliografię owych przem6wień,bądź ich 
fragmentów, zamieszczonych w prasie, po -
nieważ niejednokrotnie w naszej pracy ktll­
tu.ralno-oświatowej wypadni.e nam się odwo­
ływać do nich. 

- Try"buna Ludu Nr '2:/8 
- Trybuna Ludu Nr 278 

Włodzimierz Sokorski - Trybuna Ludu Nr 279 
Bogdan Suchodolski - Trybuna Ludu Nr 279 
Jarosław Iwaszkiewicz- Miesięczntk Literacki Nr 3 

!!:~6~~~ti 
Zenon Kliszko "Kierunek - humanizm socjalistyczny" Kultura. 

Nr 42 
Zenon Kliszko - "~ródło siły duchowej narodu" Tygodnik Kul= 

turalny Nr 42 
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Tyg. Jarosław Iwaszkiewicz "Dziedzictwo i odpowiedzialność" 
Kulturalny Nr 

.rarosław Iwaszkiewicz uw stronę kultury XXI w." Kultura Nr 42 

Jarosław Iwaszki.ewicz "Poprzez język uświadamiam sobie" 
Życie Literackie Nr 42 

Zen,G>n Klemensiewicz "O językową kurację" Tygodnik-- Kultural­
- ny Nr 42 

Jerzy Kawalerowicz uKonieczność poszukiwań" Życie Literac -
- " ... - kie Nr 43 

Życie Lit. Wincenty Kraśko rewielki front edukacji narodowej" 
Nr 42 

Wincenty Kraśk~ "Co przekażemy przyszłym pokoleniomn Tygodnik 
· - Kult. Nr 42 

8tanisław Lorenz "Nowy mecenas kultury" Życie Liter. Nr 42 

.Maria Łope.tki:-wa "Z pozycji praktykau Tygodnik Kulturalny Nr 
. - - .. 43 

Maria Łopatkowa "To co trudniejsze" Życie Literackie Nr 43 

Franciszek Mleczko "Swiadectwo naszych czasów" Tygodnik Kult. 
·. Nr 43 

Wład:yaław Ogrodziński "Społeczny ruch kulturalny" Kultura i 
Ty Nr 11 J~ 0 zef Ozga--Micha.lski "Równanie w górę" Tygodnik K~,tturalny 
Nr 42 

Zof1.a Solarzowa nupowszechnianie czy ruch" Tygodni.k Kult. 
. Nr 43 
130e;dan Suchodolski "Kultura i życie" Życie Literackie Nr 4.5 

Józef Urbanowicz "Kultura i ob1·onność narodu" Kultura Nr 42 

R:azjmieI'Z Wyka "Polak jest to człowiek ciekawy'' Życie Liter. 

St f · e an Zólkiewski 
Nr 42 

''Doświadczenia i konfrontacje" Życ.1.e 
Liter. Nr 42 

Wacław Barszczewski "Działalność kulturalno-oświatowa na wsi 
Kul tura i Ty Nr 11 

J 6zef Chałasiński "W procesie przeobrażeń·t Życie Literackie Nr 
43 

1:łoman Hajduk "Odzyskana ojczyzna" Życie Literackie Nr Ll-3 

Gustaw Holoubek "Bezcenny trud artysty" Życie Literackie Nr 1.,.3 
Ben.ryk Jabłoński "Oświata i szkolnictwo wyższe ••• podstawą 

rozwoju kultury" Kultura Nr 42 

Zbigniew Januszko uBudżet kulturytt Życie.Literackie Nr 43 
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~!i~~f~-~2~~~2~~§~~ 
Kongres kultury wobec.... Polityka Nr 43 
1000 wniosków na tysiąclecie Polityka Nr 45 
Zł)Wróbel "Między tradycją a dniem dzisiejszym" Pomorze Nr 2l 
Po Kongresie Kultury Polskiej~ Nowe Drogi Nr 11 
Sejm polskiej kultury - Nowa W:ieś Nr 43 
Wielki sejm kultury - Głos Nauczycielski Nr 42 
Kultura jest podstawą ••• = Nasz Klub Nr 11 
Pierwsze refleksje 7~rrzy Głos Tygodnia Nr 48 
Naród sobie Kul tura i Ty Nr 11 

WYCINKI PRASOWE - Ważne i pożyteczne 
------------------------------------------------------------------------

GŁOS WYBRZEŻA - /patrz str. 44/ 

STOLICA Nr 48 ... Ma.rek Sadzewicz "COŚ NIECOŚ Z BUCHALTERII'' 
--~-.-.:,~---~~Qlllł:;)-----..m-Cl:IC."ł ___ .,.,_,, ___ .-i-

' '··· Miejskie Zakłady Komwiikacyjne wystawiają chuliganom 
rachunek za okres 1965 roku i pierwsze półrocze 1966 rokU 
na sumę 700~000 złotych0 Ma tę należność składa się 3054 
pozycji w postaci wyłamanych drzwi, porżniętych nożami o­
bić, wybitych szyb, zdewastowanych przystanków, połamanych 
ławek, wywróconych slupów informacyjnych". 

"••• Suma dłużna sprawców różnego rodzaju d~astacji, kra­
dzieży, rabunku /za ten sam ok.res w kolejnictwie/ wyraża 

się qyfrą 315~778 ~ ~ 276.884 rl /~ •• / 
W ci~ pierwszego półrocza br~ 96 póciągów pasażerskich 

zostało obrzuconych kam1eniami, przy czym potłuczono szyby 
i pokaleczono pasażerów„ W cyklu "działalności rozrywkowej" 
zanotować należy 9 barykad wzniesionych na torach w celu 
wykolejenia pociągówe Wszystkie wypadki zostały w porę u­
jawnione i nie przyniosły oczekiwanego przez chuligan0w e~ 
fektul) 

/4 •• / Warto się zastanowić nad spraw~&mi. Kim oni są? Oczy~ 
wiście! chuligani~ Jednak co to słowo znaczy? Czy to jakiś 
ąodrębniony gatunek? Okazuje sięi że sprawcami większoś0i 
W11J11enionych wyczynów i krym1nał6w są młodzieńcy, których 
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wcale nie można zaliczyć do kategorii uliczników i wykolejeń­

ców. Przeciwnie - w większości ujawnionych wypadków sprawcy 

dzikich wybryków mają rodzicey, uczą się w szkołach i niczego 

im nie brakuje. Niczego zapewne z wyjątkiem celu życia". 

Prasa poświęca ostatnio wiele miejsca zawodowi aktora /patrz: 
. . 

POLITYKA Nr 39 Jan Kłossowicz "Aktorzy", POLITYKA Nr 43 Ig -
nacy Gogolewski "Szkoła teatru" 
KULTURA Nr 48 Witold Filler "Bunt aktora" - to samo zagadnie­

nie ujmuje inaczej: 

POLITYKA Nr 48 - Andrzej Ha~irandt ~~!~~~~!~_!f:Q~~±!~: 
'~ •• zamiast skostnienia kadr aktorskich i trzymania na eta -

tach teatrów wielu nieprzydatnych ludzi, lepiej byłoby pomy­

śleć jak ich zaktywizować zawodowo, w ja.kim kierunku przekwa­

lifikować, zamiast.blokować miejsca, fundusze płac, zamiast 

za społeczne pieniądze skazywać dziesiątki kobiet i mężczyzn 

na życie w poczuciu niewykorzystania, zbędności, w zawiściach 

wobec zdolniejszych kolegów, reżyserów, którzy pomijają w ob­

sadach, zjadliwych recenzentów i dyrektorów/ ••• /. 

Istnieje pogląd, że każdy kto ukończył Wyższą Szkołę Teatr.al.­
ną, lub zdał eksternistyczny egzamin aktorski musi być zatrud­

niony w teatrze. Jest to olbrzymie i podstawowe nieporozumie­

nie. Podjęcie decyzji, życiowej decyzji przez konkretnego 

człowieka o tym, że chce on poświęcić się sztuce, zajmować 

się.twórczością artystyczną /obojętne, jakiego rądzaju/ jest 

połączone z kolosalnym ryzykiem. Ryzykiem przegranej mimo u­

zyskania formalnych uprawnień zawodowych./ ••• / 

Kto nie rozumie, że wstępując do szkoły artystycznej nie za­

pewnia sobie jeszcze w życiu niczego, że nawet kończąc taką 

sz~o~ę nic sobie nie zagwarantował - popełnia niewybaczalny 

błąd. Błąd za który może zapłacić klęską przegranego życia. 

Ale to już nie wina teatru, ani krytyków, a.ni dyrektorów, czy 
. , " rezyserow ••• 

ITD Nr 48 - Anna Grażyna Kortylewska "AGENCJA WIELKICH NADZIEI" -----------~---------~~-
'' ••• dziekan jednej z wyższych uczelni po przeczytaniu poda -

nia swojej studentki, w którym znalazła się prośba o zezwole­

nie na przerwanie na okres jednego roku studiów z po~~du wy­
jazdu do Wielkiej Brytanii, zaprosił autorkę do siebie na ro~ 

mowę. 



- Do rodziny pani jedzie? zapytał. 

- Nie. 
- Więc po co? 

- Będę tam pracow&óptrochę wyszlifuję swój angielski - student-
ka usiłowała zniwelować·wątpliwości dziekana. 

- A w jakim charakterze będzie pani pracować ? 

- No••• - odpowiedź nie była prosta, ale dziewczyna wreszcie 
wydukała - jako opiekunka dzieci. 

- czyli jako służąca, nie okłamujmy się - stwierdził rzecz0•
0 

dziekan - ja tego podania podpisać nie mogę, bo nie rozu ~ 
miem, jak pani - studentka polskiej uczelni zupełnie dobrowo~ 
nie przekwalifikowuje się na angielską służącą. Powinna p81li 

za.raz po maturze zastanowić się dokładniej nad swoim powoła­
niem, a nie po czterech latach studiów. Trzeba mieć ambicjt 
i poczucie własnej godnoście 
Nieszczę~a autorka podania chciała jak najszybciej 
spod tego słownego pr·ęgierza. Była już przy drzwiach, 
dziekan zwrócił się do niej raz jeszcze. 

uciec 
gdY 

- 1o podanie proszę sobie zachować na pamiątkę. 
będzie pani miała dowód na to, do jakich granic 

Za kilka 1at 
może doj.śĆ 

ludzka głupot a". 

GŁOS WYBRZEŻA N:r 281 - Stanisława Fleszarowa-Muskat 
"JUBILEUSZ" ~.-.-~--..--------

W związku z 20-leciem Gdańskiego Oddziału ZIP~ przypadającym• 
(niu_27 listopada Prezes Oddziału piszes 
"Związek Literatów Polskich był więc pierwszym związkie:n twór"'"" 
czym, jaki powstał w Gdańsku, a znaczenie t~6 b faktu wybiega 
daleko poza sfarQ zjawisk wyłącznie kulturalnych i musi być o~ 
ceniane jako zne...m..ienne wydarzenie polityczne. 
Ogromne gdańskie pogorzelisko nie było jeszcze oczyszczone z 
min~ jeszcze ludzkie stopy nie wydeptały ścieżek poprzez wzgó~ 
rza ruin·,. gdy do tego miasta najciężej po Warszawie doświ.aa.cz<r 
nego wojną 9 przybyli polscy piaarze. Przybyli tu= niektórzy p::r 
wodowani marzeniem całego życia - aby służyć ziemi~ dla której 
polskie słowo od wieków było orężem walki i obrony i na długo 

jeszcze miało nim pozostać, choć pisarzy wy:przedz~li tu żoł­

nierze w zwycięskim marszu·~ sprzymierzonych armii~ Teraz jed~ 
nak trzeba było - i ta rola przypadła ludziom pi.óra =-wydobywać 
spod popiołów i kłamstw propagandy niemieckiej wszelkie ślad.Y 
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Polskości, które nie tylko potwierdzały najsprawiedliwsze na­
sze prawo do tego miasta i tej ziemi, ale były także najsku -
teczniejszym integraoyjnym_spoiwem, łączącym starych i nowych 

Illieszkańców Gdańska w jedną zwartą spc;:eczność''• 
~-.. 

PRASA O RUCHU AMATORSKIM \ffBRZEŻA 
------------------------------------------------------------------

~f2~ WYBRZEŻA .._..., _______ __ 

4-.X.1966 r. 

5.X:.1966 r. 

8•X.1966 r. 

11„x. 1966 r„ 

l3.X.1966 r. 

l4.X.1966 r. 

18.X .• 1966 r. 
2l~X.1966 r. 
23.X.1966 r. 
24.X.1966 r. 
26.X.1966 r. 

28 .X.1966 r. 

4-.X:I.1966 r. 

5.xr.. 1966 r. 
9.~I.1966 r. ·­
lO.~XI.1966 r„ 

12;xr.1966 r. 
15.XI.1966 r. 

- Na sejmiku w Tolkmicku uchwalono program 
rozwoju Kultury w powiecie /Puzyniak/ 

- Kluby wiejskie już pracują /jk/ 
- Inauguracja roku kul turalno-oś,-t·iutowego/go l/ 

- Fotogramy z obo-z.owych muzeów /it/ PDK Wej-
herowo 

- Październik w EDK /jk/ 

- Po Dniach Folkloru Pomorza Gdańskiego. Za 
rok trzeba inaczej /Izabella Trojanowska/ 

- Przed sejmikiem .Kulturalnym w Malborku /J. 
Gol/ Pow.Poradnia K.o. 

- W Tólkmickim Domu Kultury 
- Prelekcja o wystawie w wejherowskim PDK 
- ETK teatr i muzyka /I. Trojanowska/ 
- Powiatowy Sejmik Kultury w Lęborku - /g/ . 

- Społeczeństwo Powiśla chroni zabytki kultu-
ry /Al/ PDK-Kwidzyn 

- Wyniki-konkursu "Zielonych ~wietlic /W.R./ 
PDK - Lębork 

- W Spółdzielczym Domu Kultury w Malborku 
• /bol/ • I 

- Przegląd amatorskich zespołów rozrywkowych 
/Om/ 

- Najlepsze Kluby Wiejskie nagrodzone /r/ 
- Listopad w EDK /jk/ 
- Blaski i cienie~wejherowskiego PDK 
- Ciekawe imprezy w Oruńskim Domu Kultury 
- Szkodzi, czy pomaga /EDKI 



16.XI.1966 r. 

22.XI.1966 r. 
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- Ważne dla członków sekcji zainteresowań 
EDK /jk/ 

- Pierwszy przegląd młodzieżowych zespołów 
rozrywkowych /om/ EDK 

- O wynikach konkursu "Najlepszy klub wiej­
ski 1966" "M~W." 

_, Ciekawe eksponaty na wystąwie w lęborskim 
Fine /W.Rrt/ 

- Ogniska muzyczne i plastyczne w Kościerzy­
nie /g/ /PDK-Kościerzyna/ 

- Słuszna inicjatywa Klubu-Spółdzielczego 
/jk/ /Klub Spółdzielczy w Elblągu/ 

- Wojewódzki przegląd zespołów zwiążkowych 
/it/ ZDK - Starogard. 

DZIENNIK BAŁTYCKI 
----~~-~~-~~~-~~~ 

ll*X.1966 re 

21;x.1966 r. 

25.X.1966 r. 

2?.X.1966 r. 

30.X@l966 r. 
l.XI.1966 re 

3.XI.1966 r. 

4.XI.1966 r/il. 

11.XL)1966 rfi> 

13.XI@l966 r. 

15.Xl.1966 r. 

..... Inauguracja roku kulturaJ.no,-oświatowego w 
Kartuzach /mi/ 
Życie ~ulturalno-oświatowe rozwija się i 
na wsi /i/ 

= Dlaczego jest tak źle, choć jest taka•• 
dobrze? /D/ilObrowska/ /pow. Kwidzyn/ 

..., Inauguraćja ncwego roku kulturalnego 
Malborku 

- W wejherowskich świetlicach /bca/ 
""""Omnibusik kulturalny" zakończył występy 

w woj<,, gdański.m /o/ 
- Miłośnicy teatru~ spotkają się 

zjeździe w Gdańsku /a/ 
na woj. 

- Rozrasta się sieć placówek kulturalnych 
na wsiach kaszubskich /bca/ 

- Klub PDK we Władysławowie zaprasza-
- Uczczenie twórcy regionalizmu /A.W./ 
- Wojewódzki przegląd zespołów Związkówych 

w Kwidzynie /A„K-/ 
- Pochwała _Chwaszczyna /am/ ./Kl110y Kultu -

ry/ 
- Sprawy Oświaty i Kultury tematem 

tczewskiej MRN /Ski/ 
sesji 
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l9.XI.l966 r. - lłiędzypowiatowe święto Pieśni i Tańca 
~ /H.S~/ /Domy Kul,tury woj. gdańskiego/ 

2.2~XI.1966 r. - Mił,ośńicy teatru radzili /n/ 
23.XI.1966 r~ - Kozmin /FIK/ /Klub "RUCH"/. -

p - ,,. -

!!!ą..ZOR WY:BRZW 
..... . -~---... -------

4. x. 1966 r: - Przeciw "homogenizacji" kultury /S. Sie -
- Ncti/ -

5•XI.1966 r. - 900 koncertów - 1.5-lecie /wś/ 
.. /Zakładowy Dom Kultury Stóczni Gdańskiej/ 

8
•XI.1966 r. - Sukcesy Gdańskich filmowców amatorów /g/ 

/14 Ogólnopolski Konkurs na film amator­
ski/ 

18-XI.1966 r. - Zjazd miłośników teatru w Gdańsku /Sier./ 

1·XI.1966 r. 
~ 

20.xr.1966 r. 
·-

22. xr. 1966 r. 

- Kultura na codzień /Julia Ziegenhirte/ 
/Dom Kultu.cy Suchonino/ 

~ Laureaci filmowi z Pucka 

/Julia Ziegenhirte/ 

) 

- 15 lat ruchu artystycznego w Stocz.ni Gdań­
skiej /Sek/. 

CIEKAWOSTKI Z RÓŻNYCH SZUFLADEK 

-=======================---==-= 

Do roku 1956 pisarze gdańscy wydali ogółem 3.1+ książki,kiedy 
natomiast w roku 1957 powstało na :miejscu Wydawnictwo Mor­

skie - liczba książek wydanych w następnym dziesięcioleciu 
wzrosła do 120 pozycji. 

Pod względem liczebności Gdański Oddział zn /24 członków/ 
stanowi 2,5% ogółu pisarzy w Polsce. 

X 

X X 
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Poznańskie Muzeum Archeologiczne, jako pierwsze w Polsce z~ 
stosowało w swej pracy system ••• samoobsługowy. Polega on 
na tym~ że zwiedzający sami włączają aparaturę świetlną z 
objaśnieniami tablic, magnetofony z nagranymi tekstami in-

.formacji oraz uruchamiają mechanizmy wprowadzające niektóre 
eksponaty w powolny ruch obrotowy~ 
Otwarcie muzeum wyznaczono na dzień 23 lutego 1967 r. czyli 
w dzień wyzwolenia Poznania. 

X 

X X 

Pisarz krakowski /dawniej wybrzeżowy/, Kazimierz Barnaś,do­
konał adaptacji "Potopu" Sienkiewicza, wystawiając tę epo­
peję w 20 obrazach na scenie Teatru Ziemi Krakowskiej w Tar­
nowie. 
Spektakl trwa trzy godziny i bierze w ni.m udział cały ze­
spół teatru •• 
~o sztuki tej wykonano ponad 100 kostiumów. 

X 

X X 

Ossolineum ma niebawem wydać 64 listy Sienkiewicza, znale -
zione ni.edawno w jednym ze starych kufrów znajd.ujących się 

w Oblęgorku. Są to listy pisane w latach 1886=1904 do przy­
jaciół i najbliższej pisarzowi siostryj Marii Heleny, która 
odznaczała się również pewnymi zdolnościami literacki~i 
pod kierunkiem brata dokonała wielu udanych adaptacji. 
utworówe 

X 

X X 

i 

jego 

20 st~cznia 1942 r. pod MoskTrą zakońccyła się historyczna 
bitwa, w której na froncie długości około 1000 kilometrów 
uczestniczyło z obu stron 2 miliony żołnierzy. Na miejscu 
skąd rozpoczęto zwycięską kontrofensywę stanie monumentalny 
pomnik, zaprojektowa.11Y przez grupę młod:ych architektów. 

·X 

X X 
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PlY'Wające muzeum etnograficzne "Złota kaczka" ukończyło 14 

lat. W ciągu tego okresu ekspozycje na barce docierającej 

Wodami rzek i jezior do najbardziej zapadłych wiosek - zwie­

dziło tysiące ludzi, z których wielu nie miało nigdy konta.li­

tu ze sztuką i z muzeum. 

Wchodząc w 15-ty rok: swego istnienia "Złota kaczka" wybrała 

Się za granicę„ Najnowszą ekspozycję "Kultura ludowa Podha­

la" pokazan~ we Frankfurcie nad Odrą obejrzało w ciągu kil­

ku-dn.1 8 tysięcy-widzów. 

X 

X X 

Na Kongresie Kultury Polskiej wysuni9to m.in. ciekawy pro -

jekt zorganizowania Międzynarodowego Festiwalu Artyst7cz­

łl;rch Zespołów polonijnych. Byłaby to napewno impreza ba.rdzo 

kosztowna, ale ocyba opłacalna, cieszyłaby się bowiem wiel­

kim powodzeniem. 

X 

X X 

Laureatami nagro~ Nobla za rok 1966 zostali: pisarz izra ... 

el.ski ?8-letni Samuel Agnon i ?4-letnia pisarka niemiecka 

Nelly Sachs. Utwory ich do tej pory nie były tłumaczone na 

język polski~ 

Nelly Sachs jest szóstą z kolei !22!~!!-!!!:!;:~~! nagrody 

literackiej. Poprzednio nagrodę tę otrzymały Selma Lage~l6f 

- Szwecja 1909 re, 
, 

G~~7,ia-Deledda - Wlocey i926 r., Sigride Undset - Norwegia 

1928 re, Pearl Buck.,.., Ameryka 1938 r., 1 Gabriela Mistral 

- Chile 1945 r. Fundusz nagrodo~q Nobla wynosił początkowo 

31 milionów koron szwedzkich, obecnie zaś wzrósł do ?4,5 

lllilionów koron® 
X 

X X 

Andrzej Wajda przyetąpił do realizacji kolorowego filmu wg 

Powieści Jerzego Andrzejewskiego ".Bramy raju''• Grają młodzi 

aktorzy !D-~~!!!~l w plenerze aggos~2~!!:!?!!~~ 



XBONIKA ..., _________ ...,.,.. __ 
------.-..---------

!!_i!!!~!!~i-~~~!!~!2!~62-~~!!!_!!!~~-!-~~! 
saeregu lat ~1;ez Helenę MATJl'Tiull :. , w dniach 

l? siei,wr.ia 66 r. od~ł pi.ękne. toUJr· " po Nie?li. 
b.liee Demokratyczn-ej, be.rięc w gościnie ta11tej 

h wła z elnych, co b,-ie miłym rewu1i.em za li 
.. IWt ---a.i.ei„ nien!.ec• iej w Gdyn i; w łmł(. 

-osobowy ze.spńł. ta..1100 zny i 4-~,sobowtl ~ pela. za.prezent o 
y w kilku miastach, m. in. w Berlinie i L::.,prit. ~, bog 
g.ra.m, złożony z tańcóit ludowych i 4.wóch obrazków r- ·----

',,l'IJL> .. -~L:.~-~-"" i. \t ~ł t j "W n s~ej chatce przy niedz 
Jr-....... · "ia haliu /foJ.~J.8"' g6r• li 

oh~teryatyczne stGlN.i.d.że• 

~skie WJ'f)tąpiły ~rzed między 
ied..z~ły eoRem o\)J}z młod:i1eżowy, 

iri, . . Wi- a 

X 

....... ~at'l@~li at 14 n.ag I i 

z ko ~ m filmów 

a l@;O 

.li.W~--~ ~olly 

ta~,· · 

~ ·- fll,..{łQ 

1· 'i1/ł" Z 
dyni 

1u1• 
iodzi 

4t1.żo obrego 

, staty i P• 
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2.5 listopada 1966 w Ministerstwie Kultury i Sztuki m1n. Ga­

rztecki w obecnośo1 Dyrektorc Departamentu Pracy KeO. 1 Bi­

bliotek, Czesława Kałutnego i Dyrektora CPARA, Janiny Ludaw­

Skiej - wręczył $!~!2&-~~~!! pracownikom i działaczom z 
l'esortu kultury. 

z Wo3. Domu Kultury z Gdańska eyplomy takie otrzyma.lit ~~!= 
~~§~!-~~L!!!2~,._~~M_!QQ~~Q~§~...!2~_!i~~!.41!~b. 

X 

X X 

?:i listopada 1966 r. w sali Ratusza Staromiejskiego Przewod­

lliczący Prezydium WRN, PIOTR STOLAREK, podejmował lampką 
;ina l~teratów i ich gości , z1prosz~n;ych z okazj i gQ::1~~!.. 

~~!!~6~-Q~~!!~-~!!§!~-1.1!!f!12!-~~~!!2.h~-
sta.raniem Biblbioteki Wojewódzkiej 1 Woj. Domu Kult:1I7 na 

jubileusz ten przygotowano wystawę książek gdańskich lite­

l'atów. Zajęła ona hall na pierwszym piętrze i schoey,infor­

~Ująr wszystkich przybywających na jubileusz o osi~ię­
Ciach gdańskiego środowiska pisarskiego, które chociaż szcm­

Ple liczebnie ma w swoim dorobku pokaźną liczbę pozycji o 
szerokiej tematyce. 

~stawa była jednocześnie przeglądem kontaktów gdańskich li­
teratów z różnymi wydawnictwami w kraju, ksią~kl i ch bowiem 

\\lydaje nie tylko Wydawnictwo Morskie, ale również C~ytelnik, 

Ludowa Spółdzielnia Wydawnicza „ Nasza Księgarnia 9 MON i Wi
1

e-
dza Powszechna. · 

X 

X X 

W listopadzie obchodził także swoje dwudziestolecie ~.;:~ 

i~~~~!-~~~l~~~j w Gdańsku, noszący imię swojego załotycie­
a, a naszego długoletniego pracownika, Erof._T~deusza _Tz= 

~· lt~ę_lf.:ię__g__q,,., Sławny nie tylko w kraju;i ale i poza jego grani­

cami, laureat wielu międzynarodowych nagród, ch5r cięgle 
Odświeża swoje szeregi. W ciągu dwudziestu lat istnienia 

Chóru śpiewało w nim ponad półtora tysiąca osób~ Niektórą 
2 dawnych śpie\ '1.ków są dziś profesorami wyższych uc;elni„ 

inn1 zbierają laury na polu naukowym, jeszcze i~i _ są za­

wodowymi śpiewakami w operze i operetce. 



Wielce ceniony i popularny w Gdańsk--u jubilat wystąpił w s,roje 
20~lecie pod eyrekcją Leona Snarski.ego na uroczystym koncer­
cie w Filharmonii i Operze Bałtyckiej. 

X X 

W listopadzie odbyły się cztery międzypowiatowe przegląey z~ 
społów artystycznych dziecięcych przy szkołach podstawowych• 
Szczególnie okazale wypadł przegląd zeepołów powiatów, NoVl1 
Dwór, Tczęw"' Starogard 1 ElblAa, któr-v się odbył w nowootwsr-·~,ea.1.:ru ~ "' 
tej ęali im. Je.racza w Elbląaki..!l Domu Ktutucy. 
W,.stąpiło t&m 21 zespol6"' tsnec~1oh, chóralnych i nr~zycZilYcll, 
Bardzo dobry poziom pod yą;lędem woka.}Ąym 1 estetycznym re­
preze11tayal najliczniejez7 z chórów 111iejsk1ch lO~sobo,t;1 ze­
ep61 !-~~~~~~~2!~!!E±§S /dyrygent :na~czycieln Helena ~e­
dnifl.ska/e 
Spośr6d·zespoł6w taneczeycb. pierwszeństwo nale!y przyznać ze­
społom sta.rogard1;kim, prowadzonym sp::i-a~~ 1 z wielką inwen __, 
ej ą przez naucz-ycj_ell':ę Szkoły nr 7 M:tsz~wską„ 
W prz~glądzie ?;espolów z :poVJ„ wajhe~c,~-tskiego na I m.1~jecP. zde-' 
cydową.._").ie vvysunął się zesp61 chóra.ln\\v· i l~-t\'{)ela. r; Łeby r-od a.,-~~ 
re~cją Terecy Tcylewiczi cre.z harce:r.·:;.tki zes:pć.ł wokalno=-jnst:rU< 
mentalny z międzyszkolnego og~t.i.ska. pr&'.t":y :po:-.;ale!łf"yjnej w Wel"' 
herowie. 
O 6ł 4 ., ~ b -.-i ~ t 'h · .,c " r--· o ,_. g om w przr:g.Ląc„ac ... MJ...l.ęa.zY.9::,win ,rnrtyc.a 1t'Y=i r; r,:l)""'.!O ;.,~; zezp . 
ł6w. Drugf p<)d wzgl~dem liczbowym pow„ gda-6.sk!.. /19 zes-r:oł6~d 
reprezentował. sz;czególnie z2:·6f,nic ovm.ny i bogaty ~e}ł~rt.1trnr · ii 
zespołach wokall.i.yc.h. Dzięki. te:!!u przegląd t:;rly :~yTJ 1 at.:f'"-i:Ji: ... 
cyjny i cdbiegaj4cy od -szta.TJ11,y. 

:X: 

3 grudriia w .Kl1;-;.ble I1Letalowc6w nl)ic,dali' crt~a~t-:> cieks.~a. ~,rystfi­
wę :prac i:.llilator-tn, pls.st;:yk6v,.., 1:Ts. ,;;-wegt! z.:.isługv,~9 udc.rta.j~/~e bo­
gactwo r6~11yoh form o:caz i.ex,vanie =~e nzt&Tt'.P'~·?r.JW:i wzo1"'&.n:d.fi; 
~. J aktibL~, . bile ter w J:i.Dj.e i?Tr~-.~)j ~z-~m; w~rsta,Jił !;lękne tB.,.. 
ler~e z mosi(iidzu z udar.i.yl'l m.ot~rtlere. ~1if:!:1.~6i' k,,.9zubek:l~~/zaL1iaJ:rt 

odwiecznej fr·eG--a.ty/, a !§ł-~!~~-!~_fr22!ł;2;, ,.1·ecow.n.:ik Gdsńsiticb 
Zeklad6w fu0rg~~t~"Cźnych, ud~crln:\.ł, że z rog\\ moż~.~ r.t,łJić 
~Nl~~:tc więĆeJ 11dJlllYch drob1~.zgf,w &&tlto.li ti1,.l„ak::te.rki i puz-
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der~a~ Jego zwierzęta, ryey i ptaki z rogu są pełne uroku.Wy­

soki poziom b. nowoczesnej rzeźby, ~aprezenttwali spawacz~~ 

~!~5~g~~~~ ze Stoczni Gdańskiej i ~~~~ł-~~~~~~ 
Ponadto było na wystawie wiele obrazów wykonanych różną tech-

niką~ W sumie wystawa b, wartościowa, ciekawa i dająca wiele 
do myślenia. 

Był to swego rodzaju ''zlot hobbystów", a więc to, co trzeba 

koniecznie i często organizować we wszystkich placówkach kul­

turalno-oświatowych, w których powinien istnieć klimat sprzy­

jający rozwijaniu się różnych zamiłowań. 

X 

X X 

Na początku grudnia w Powiatowym Domu Kultury w Elblągu od­

było się !_~!~1§~~!~-~E21~!!!!~-~~~~~~~!!~, zorganizowane 
przez Prezydium MRN w Elblągu, Stow.Społ.Kult. "Pojezierze"w 

Elblągu i Związek Literatów Polskich, przy udziale prz.e dsta­

wicieli elbląskiego środowiska kulturalnego. W spotkaniu tym 

Wziął udział wiceprzewodniczący Prez. MRN WĄodzimierz Sak, 

który w obszernym wystąpieniu nakreślił zadania stojące przed 

środowiskiem twórczym Elbląga oraz wskazał ru konieczność 
wypracowania własnego programu ideowo-artystycznego przez li­

teracki klub młodych "Jaszczur" skupiający znaczną część mło­
dych elbląskich poetów. 

Referat na.temat historii rozwoju środowiska kultural~ 

nego Elbląga wygłosił Jerzy Kolendo. Następnie odczytano ob­

szerną krytykę utworów siedmiu młodych poetów elbląskich, o­

pracowaną przez krytyka poznańskiego Zbigniewa Pędzińskiego. 

W dyskusji zabierali głos m.in. przedstawiciele ZLP, "Liter" 

i "Wydawnictwa Morskiego". 

Na zakończenie odbył się konkurs jednego wiersza,w któ­

rym pierwsze miejsce przyznanoEugeniuszowi Zdanowiczowi, a 

drugie Bogdanowi Wrocławskiemu - oraz dwa wyróżnienia hono -

rowe. Na zakończenie odbył się wieczór poetycki. 

X 

X X 

Dnia 4.XII.1966 r. w Gdańsku odbyła się uroczysta sesja z o­

kazji !Q=!~2!~-~~~~~~~~~-~~~~E!!~=~2~2~~!~s~~ 
Wstępem niejako; dającym sesji piękną oprawę,było barwne ka-
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szubskie widowiako pokazane przez młodzież z Lic.Padagog. z 
PDK z Kościerz:y,.~y na scenie Opery Bałtyckiej. Z kolei mło­
dzież Kar·tuz z tamtejszego zespołu "KASZUB?" powitała ucze­
stników 1 gości sesji juś w Ratuszu Staromiejskim. 

Otworzył sesję przewodniczący Zarządu Głównego ZK-P,B• 
Szczęsny, witając przedstawicieli władz partyjnych, woje­
wódzkich, przedstawicieli pow:latów oraz wszyst~ich przyby­
łych na uroczystość~ Przewodnictwo obrad przejął ··· pierwszy 
prezes ZG ZK Aleksander Arendt, który odczytał list nadesła­
ny przez I sekretarza KW PZPR - J.Ptasińskiego. 

Obszerny referat okolicznościowy wygłosił prezes B. 
Szcz,sny~ Po przypomnieniu istoteyoh zmian~ które zaszły ha. 

ziemi kaszubskiej, jej bogatego dorobku społecznego, gospo­
darczego i kulturalnego, przeszedł on do om{?wienia historii 
zrzeszenia. 

W dalszym ciągu sesji głos zabierali kolejno przedsta­
wiciele poszczególnych oddziałów ZK-F: St.Cygiert, J.Trep­
czyk, K.Marchewicz, H.Kotowski, St.Rolbiecki,R.Grzenkowicz. 

Z okazji jubileuszu do ZG ZK-P nadeszło szereg listów 
i telegramów - m.in. od dyrektora departamentu Jlinisterst·Ra 
Kultury - Cz.Kałużnego, od prof.dra G.Labudy z Uniwersytetu 
Poznańskiego oraz od Kujawsko-Pomorsk.iego Tow3:r:zystwa Kul­
turalnego. 

Z okazji 10-lecia FJN i Prez. WRN przyznały wielu dzia­
łaczom ZK-P.Odznaki Tysiąclech:;otrzymali~ F.Treder, B.B~ 
kowski, E.Kobiela, A.Karczmarczyk i w.Hirsz z Kartuz,K.Derc, 
J.Klasa, M.Łukowiczi E.Ebel i EeKamiński z Wejherowa, K; 
Zielke z Gnieżdżewa, A.Grabowski, A.Grnth, i E8Leszkowski 
z l?t.tcka, F.Stefanowski ze Starzyna, J.Bielawa · ze StaJ>:~go 
Podlesia oraz "\.Plińska 9 W.Szopińska i- J .Machut z Kośc1.e­

reyny. Odznaki "Zasłużonym Ziemi Gdańskiej„ zostały wrQczo­
ne: T.Zlelińskiemu z Będomina, B.Plińskiej~z Kościerzsr..y, 
J.Trepczykowi , :K.Dercowi i S.Ropelowi z Wejherowa~ F.Mar-
szałkowskiemu z·Ka~tu~~ P~Tarnowski.emu i H.Szczepaniekowi z 
Packa oraz R.Kuli i A.Przytarskiemu z Gdańska* 

Ponadto ZG ZK-P osiemnastu d.zia.la.czom t ej organizacji 
:przyznał dyplo~ za oflarną pracę dla. dobra zle.m:i_ pomor­
skiej. 

X 

X X 
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Dnia 3.XII.66.r. w klubie WDK odbyło się spotkanie z po­

;n~ską art.-plast. E~~21~!~&~~S=l?~~!!~~-!-~!~~J!_2!!~~!~ 
eJ wystawy zatytułowanej - "Studium-rąk"; są to pełne wyrazu 

ręce obrazujące gehennę narodu, który prźeżyl wojnę,ręce tra­

giczne i ręce ludzi pracy. Grafika i olej. Obrazy te to dar 

artystki dla szkół Tysiąclecia w oświęcimiu. 
Artystka traktuje malarstwo jako swoje hobby.Z wykształ­

cenia jest architektem wnętrz. Jej projekty były nagradzane i 

eksponowane na Targach Poznańskich - zostały zamówione dla 

Placówek dyplomatycznych. 

Zainteresowanie tematem rąk - rąk tragicznych łączy się z 

'Wykonywaną obecnie pracą plastyką - terapeuty w Ośrodku Reha­

bilitacyjnym dla osób z trwałym kalectwem rąk. 
O interesujących formach prac plastycznych w Ośrodku -

jak i wielu innych zagadnieniach z dziedziny malarstwa - to­

czyła się dyskusja na spotkaniu w klubie ~DK. 

Wystawie D.Cholewczyńskiej-Derwich towarzyszy wystawa Jej 

Ojca Franciszka Cholewczyńskiego. Są to ciekawe w kolorze pej­
Zaże /akwarele/. 

Obie \vystawy wywołują ożywione dyskusje. 

X 

X X 

z inicjatywy redakcji miesięcznika "KULTURA_I_TY",przy współ­
Udziale Wojewódzkiego Domu Kultury i Zarządu Wojewódzkiego 

TPPR w Gdańsku w dniach 8 - 10 grudnia 1966 r. w siedzibie 

WDK 2~EI!2_si~_XV_sEotkanie_redakcji_te~o .miesixC~~ik§_~~~g2 

~~li~1~!~~!-=-1~!~Q2.~~~-kU1!~ i przedstawicielami zarzą­
dow wojewódzkich Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.Te-

matem spotkania, któremu przewodnicźyła red.nacz. "Kultura· i 

Tyn - A.Naborowska, było przygotowanie do obchodów-jubileuszo­

Wej 5J rocznicy Wielkiej Rewolucji Październikowej w placów­
kach k.o. kraju. 

W Pierwszym dniu spotkania obszerną informację o pracy kultu­

ralno-oświatowej w województwie gdańskim - ze szczegółowym 

Uwzględnieniem przygotowań do obchodów 50 rocznicy Wielkiego 

Października - złożyła dyrektor WDK w Gdańsku,ueokadia Grewic~. 

O formach i metodach pracy artystycznej w placówkach k.o. 

w Polsce /w tym okresie przygotowawczym/ mówiła przedstawi 

Cielka Ceńtralnej Poradni .Artystycznego~Ruchu Amatorskiego 
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A d1W Kłl..->niadecka.e O ogólnopolskich zaś przygotowaniach do obcho 0 

. dU 50 rocznicy tego epokowego wydarzenia mówił sekretarz zarzą 
Głównego TPPR - mgr T~Ksiątek. 

Tegoż dr1ia~ w godzinach popołudniowych, uczestnicy spotka­
nia udali się autokarem do Kwidzyna na hospitację zajęć art:r 
stycznych, działających przy 3iejscowym PDK,· znanyiłl nie tylkO 

na terenie Ziemi Gdańskiej ze swej rzetelnej, społecznie poźY­
tecznej praoy\9 Spotkanj,e kwidzynskie /któremu pragniemy P0 -
święcić tu nieco więcej m.iejsca/ otworzył kierow.r;dk PDK, pel~ 

. , ś . ato-niący rownocze nie funkcję przewodnj,czącego Zarządu Pow1 

wego TPPR .... B,l)Kutowiński?i po czym głos zabrał cieszący się 
dużym' autorytetem. wśród miejscowych działaczy kultur3 wice _. 
:przewodniczący Prezydium PRN - B~Klawc.~yński. Zapoznał on ze-­
brroiych z historią powstania tej placówki, stosow8llymi tu 10~ 

no­mami pracy, ciękawszymi - a często godnymi naśladowania -
watorskimi x·o21wiązaniami, zapoznał z naj11liższymi zamierzenie.­
mi. Następnie w sali teatralnej gr~pa młodzieżowych recytat0

~ 

rów /prey ~m.a.komi-tej muzyce w wykonaniu profesorów miejscovieJ 
.azkoły nr-J.zycznej/ od.tworzyła fragro.en.t kompozycji poetyckiej 'fl 

:r.~żyserii IeMościbrodzkiej „ prcygotowan.0j w ramach obchodów 
~-9 rocznicy Rewolucji. Flcidziernikowej. Po wysłucha!liU p:r:zed.,.. 
stawionego progra:1lu. /sciśle:j - fragmentu określonej .. cf;t.lośei/ 
redaktor na.czelny "Kultura i ~~.u A.Na.1.ltlt"OW6ke. ~epoczątkows.łe. 
dysku.sjęs. W d7Pkt1sji \\:rpowir'l.dali się działao,ze ku.l·Gur:,r,:przed"" 
stawi.ciele n:1.t1mal wsz:vs·t}..:i.ch zakątków Polski. Nie oc zekiwaJ.i-' ~. 
śmy hym!16w pt,chwal:nych pt,,i ad:resem r13cytator6w ~ dalecy byli ... 
śra:y od ~kła.d.a,11ie. g·ca.tuleie;j i reżJs-erowt mu·,3.tażu, b!:>Wiem istot-' 

n.i.e zaprezentowa."'l.y :f~agment nh~ należał c.h;f~a d.c.:, rzędv, 

r"ajlepszy~h_. Ha tyle jedn.ak iob17, by rzeczoTJv, spokojnle, z. 
na.wet i tw61:czo o nim potr.b.~ić. Owszem, :pokazać s·tro~T sle.be, 
to i owo v,:ytlmąć - ale r6wnolegl,s: :pokusić się o słabych stroll 
a.l'l.alizęt zasta_-r1.ov;ić się czym zastos0w~e tu uproszczenia. się 
tłun,ac.24t czy /bo i o tym była mowa/ łączenie wierszy rewolll·--, ... 
cyjnych z m1iz;yką Szo:pena 1 C-haczatur.-ia.na i Rachm.aninowa - lJ:YP" 
.rzeczywi.ście dzieł.er1 :przypa.cU:u., CZ-J' być me.że ·właśnie jakiJllŚ 
celo\ ... "YW.; nowatorski.ro zestawieniem. 1\~:go oczekiwaliśmy, Ste.1° 

slę jedx1ak 1,naczej" 
BJj.sko <hrudzi.cstl,. dyzkutar.rt.6w - krajowych dz:Lałe.ozy k.ultU' 

rJ~ r,1~:-1yJ.,1ilĆ·;iło /niezrozuml.s.ły dla autora nini.ejszej notatki~ 
f:t"t.,nte ll(f .f.:.teJr. n a wykono:wc6v1 1 reżysera. m.ontaj;u$ Nie pozoste...., 
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wiono suchej nitki na kilkuosobowej grupce młodzieżowy~h re­
cytatorów, uczniów miejscowego Technikum Ekonomicznego,szcze­

I'ych entuzjastów poezji. Reżyserowi zarzucono wręcz komplet­
ną indolencję. Dostało się także i jednemu z profesorów szko­
ły muzycznej za-to, że "ośmielił się" wyjść na scenę z akor­
deonem~ co zdaniem redaktora Atlasa bardzo przypominalo"jar­
lllarczny" /!/występ.I to było właśnie bardzo smutne. 

Redaktor ·· Hausbrandt · oceniając występ zespołu posłużył się 
takim oto krotochwilnym obrazkiem: "Kiedyś znaey polski ar­
tysta malarz Jan Styka malował wielkich rozmiarów obraz sa­
kralny;· przedśtawiający oblicze Wszechmogącego. A, że był 
bardzo wierzący postanowił dzieło to namalować klęcząco. I 
oto pewnego dnia przemówił doń Bóg: Styka, Styka! Ty nie ma~ 
luj mnie na klęczkach - a maluj- d · o b r z e ! " 

Wydaje się, że opowiastkę tę w warunkach kwidzynskiej ho -
8Pitacji należało nieco sparafrazować. o, choćby tak: ••• i 

Usłyszał był Styka głos Pana, który przemówił: Mój ty praco­
wity, mały Styka! Widzę jak się pocisz nalując to moje bo­

skie oblicze, widzę jak się starasz, ile trudu w to wkładasz 
i jakoś nie bardzo ci to wychcdzi. No, bo i jak wyp.aść masko­
roś nigdy prawdziwego oblicza mego nie oglądał. Ale, że czy­
nisz to z wielką miłością i wiarą - masz tu moje błogosła -
Wieństwo ! " 

W następnym dniu obrad uczestnicy spotkania zwiedzili trój­
miasto, podziwiali nowowzniesiony pomnik na Westerplatte, o­
bejrzeli także występ zespołu Teatru Poezji WDK w Gdańsku, 
który przedstawił obrazek Lermontowa pt. 

1

"Pieśń o carze ~ Iwa­

nie" - w reżyserii J.JOKIELA. Była to jedna z prób - przygo­
tow.ywanego programu na ogólnopolski konkurs, Amatorskich'~e­
atrów Poezji. Próba, trzeba powiedzieć, udana. 
Zespół wykazał duże możliwości w zakresie nowatorskiego uj­
mowania dawnych tekstów~ 
Tego samego dnia zapoznali się z programem Teatru Studen­
ckiego "Co To" - w godzinach zaś wieczornych wzięli udział w 
uroczystości nadania Wojewódzkiemu Klubowi TPPR w f·dańsku 

Odznaki Tysiąclecia~ 

W trzecim dniu obrad przeznaczonym na zapoznanie uczestni­
ków XV żywego numeru "Kultura i TY" . z zamierzeniami redakcji 
w nadchodzącym 1967 roku - red.nacż~ pisma przedstawiła sze­
roki program działalności redakcji w okresie obchodów 50 ro-
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oznicy Wielkiego Października~ Po prawie dwu.godzinnej ayskU -
sji, w której przewijała się troska o nowe, lepsze formy pra.­
cy_na niwie kultury, i po jej podsumowaniu przez red.Naborow­
ską łamy XV żywego numeru miesięcznika "KULTURA I TYu .... zos

4
te.­

ły zamknięte. 

Czy spotkanie to było pożyteczne? Na pewno takl 
Uczestnicy spotkania jak już powiedzieliśmy - w cyskusji 

wiele miejsca poświęcili nowym - ciekawszym formom i me~odom 
pracy instruktażowej z przeznaczeniem dla placówek K.O. - W 
szczególnośc~ dla wzbogacenia obchod6w 50 rocznicy Wielkiego 
Października. 

, .. 
Jesteśmy przekonani - że WDK, kontynuując działalność poraa -
niczą, wykorzysta wszystkie cenne inicjatywy rzucone podczas 
spotkania, m. in~ na stronicach "INFORMATORA", a także w co­
dziennej' swej pracy na polu krzewienia kultury, rozszerzani.a 
i umacniania więzów szczerej przyjaźni między narodami _.., pol­
skim i wielką rodziną narodów Kraju 'Rad. 

Henryk Szeglowski 

W dniu 20.XII.66 r. odbyło się posiedzenie Komisji. Sęd.ziow 

skiej ~2~!~_f.21~6~!!!~E!~~2-~i~_:!!:!,!E~!.....~~~2!!:~-~-!:2!2~!! 
g~!!~2:, ogłoszonego przez Zrzeszenie Kaszubskó - Pomor-
skie, Gdańskie Tow. Fotograficzne i Od.dz"'Wojewe Towarzystwa. 
Rozwoju Ziem Zachodnich. 
I nagrodę przyznano Leonowi Brzozowskiemu ze Starogardu 
II - Mironowi Łukowiczowi z Wejherowa. 
III - Józefowi Wolińskiemu ze Starogardu 
wyróżnienie - Czesławowi Skonce z Gdańska. 
Poza tym autorzy najciekawszych prac otrzymali dyplo~·· 
Urocz,.stość wręczenia nagród połączona ze spotkru::.iem 2; auto -
rami prac odbyła się dnia 29.XII.66 r. w Klubie ~DK~ 
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SKOROWIDZ ZAWARTOSCI' INFORMATORA" 
======================-----------

WDK w roku 1966 
-------------------------------

!!~rsze okolicznościowe ~~--~--~----~-------
Warszawa rozbłyskana - Julian Tuwim nr 53 

!Obietom w dniu ich - Włodzimierz 
więta Boruński 

Dwa miasta - Eugenia 
Kobylińska 

Komplementy - Al.Bałtakis 

Prośba książki - Jan Klich 
xxx - W. Dąbrowski 

Las na Westerplatte - G.Gomori 
Liryczne intermezzo - J.Brzechwa 
Kaszuby - M.Wolska 
Wiejska kapela - Wł.Słobodnik 

~~12ertuar ---...... --
Od A do z, czyli kobiety 
0 których się mówi E.K. 
Tańce zabawowe dla 
dzieci - Maria Wieman 
Po · cóżeś ezJ~.a o 

ty za pani~! - M.Wilamowska 
Nowe piosenki o morzu 
30-lecie wojny domowej 
w Hiszpanii 
"P· iosenka" 

Q_Elacówkach k.o. 
-------------------

O ośrodkach pracy k.o. 
Przy szkołach - B.Michslowska 
Z_wizytą u bibliotekarzy 
nieI!lieckich 
Najlepszy klub wiejski 
1966 r. 
Poszukajmy dziury w 
Całym - J.Chybowska 

Q~h2~~-~2~!~2.a..l:2~~l~-!l~~~ 
Życie artystyczne najmłodszego 

Pokolenia Wybrzeża - J.Clzybowska 

n 53 

tł 54 
" 54 
n 55 

" 56 

" 57 
tł 57 ,, 58 
ff 58 

łl 53 

" 53 

" 58 . 
n 55 

" 56 
" 57 

" 55 

tł 56 

" 5? 

fł 58 

" 53 

' str. 1 

tf 5 

Ił 1 

" 12 

" 1 

" 1 

" 1 

" 14 

" 1 
n 5 

" ? 

" 11 

łł 

" l? 

" \ 9 

" 6 

" 56 

fi 30 

" 60 

,, 18 

" 24 
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Hobby X Muza - z.Nowak 
Nr 
5?> 
5; Elbląski festiwal - K.Romanowski 

Młodzie~ szkół średnich 
gra, tańczy i śpiewa - J.Ceybowska 55 

55 
55 
56 
56 

~adość ludzka, zwyczajna - R.Witkowska 
Międzywojewódzkie spotkanie - J.Cbybowska 
Frontem do ulicy 
A Sopot ruszył 
O XII Ogólnopolskim Kon­
~ursie Recytatorskim 
Jeszcze raz o konkursie 
Jak się gra i śpieY1a 
w Lice Pedagogicznych 
Poezja braterstwa i 
piosenka radziecka 
Jeszcze z okazji Festiwalu 

- A.Sosnowska 
- J.Ceybowska 

- M.Wilamowska 
- J.Jokiel 

- H.Szeglowski 

56 
56 

KultUI. .. alnego - M, Wilamowska 

56 

56 

57 

57 
Z obchodów 1000-le·oia w 
Staroga~dzie i Garczynie 
Terminarz przeglądów okrę-
gowych amatorskich zesp. 
·art. Fesi;iwalu. Kultural­
nego -

J es!en:.l).a Jastarnia 
Dobrze o dlable 
Dla. tych co na morzu 
K3iążki w Domu Rybaka 
Ks:tążka :na ·morzu 

C.hmieln.o i jego ludzie 
Mały borzechowski świat 

~!!!l:l2ei!:~f !~--
N owe !IYdewnictwa 
Ksiażka światopoglądowa 
lekturą ws póle ze:-.-.. 1ego 
człqwieka 

5'7 

- J.Chybowska 53 
- B.Jokiel 54-
- EcKochanowska 55 
- w.Przybyłowska 55 
.... E. Koc b.a11owska 5 5 
- B.Jokiel 55 
- J.Chybowska 57 

- W.L. 53 

Książki . .... książki- -'książki - W.J?rzybyłowska 

54 
54 

Ta,.~iec 1 kłopoty reDertu-

Woina d.omowa. w· fb.szpanti_ 
Ksj ąiki,ksiąiki,ksiątki 

- J.Wła.śniewskl 

- Z.Buchalczyk 
5.5 
56 
56 

str, 
~-' ,y..t 

45 

52 
66 
69 ;, 
42 

64 

2, 

70 

23 
48 
23 
26 
217 
f 5 
l!{) 

52 
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Książki • • • ,, 

~dańsk i morze ._ ... _____ ..., ______ _ 
Miasta Gdańskie po wyzwoleniu 

tł n li 

Gdańsk widziany oczami a.Dąbrowskiej 
1000-lat Polski na morzu - J.Jokiel i 

B.Michałowska 

Kronika Polski na morzu - E.Buchalczyk 
Statki nazwane ich imie- - s.Miechowicz 
niem ••• 

ft 

,, 
ft 

,, 
ff 

tł 

Laurka dla marynisty 
O sargassowym morzu ma­
rynistyki 
Gdańscy plastycy-maryniści 
w klubach i świetlicach 

Slady Żermskiego na 
Wybrzeżu 

Ziemia Gdailska w 1000-
leciu 

- w.Przybysławska 

Morze /zestaw bibliogra-
ficzny/ - z.Dzi:mbowska 

~E~~~-20-t§_Rocznic§_Rewolucji_ 
!?aździernikowej_ 

Przygotowujemy się do obchodów 
~O Rocznicy Rewolucji Pa­
zdziernikowej 
Przed 50-lecie~ Rewolucji 
Październikowej 

• 
~~teriałi_metod~czne 

Organizacja i zasady dzia­
łalności dyskusyjnych 
klubów filmowych 
Grzechy organizatorów - E.Kochanowska 
Teatr mój widzę roztropny - J.Jokiel 
!ormy pracy z czytelni-
~ami /organizacja spotkań/ St.Miechowicz 
Przed-Dniami Oświaty, 
Książki i Prasy 
Konkurs dla bibliotek 

Nr 
5? 
58 

5_; 
54 
54 

55 
55 
55 

56 
5? 
.5.5 
5.5 

55 

55 

57 

55 

5? 

58 

55 
56 
57 

5? 

54 
54 

str. 
21 
29 

2 

4 

2 

2 

? 
11 

2 

28 

41 

42 

61 

15 

44 

28 

,55 

22 

49 
37 
8 

15 

15 
l? 
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oraz ~~~~~!~~~Je!~z /59/ poświęcony metodyce Konkursu Re­
cytatorskiego 

Rok Sienkiewiczowski Nr str~ ~-~---~-~~-~~~--~--~ 
Sienkiewicz w kraju i _ 
na świecie - St.Miechowicz 54 43 
Wybór opracowań o twórczo-
ści Sienkiewicza - W.Przybysławska. 54 40 
Rok Sienkiewiczowski trwa 56 26 
Sienkiewicz w anegdocie 

!§2.!!_f2!!!2!:~-
Proponuję szlak folkloru i 
sztuki ludowej - Cz.Skonka 
Szlakiem ośrodków regio-
nalnych - E.Kochanowska 
Materiały z sesji popular-
no-naukowej poświęconej 
folklorowi i sztuce ludo-
wej Pomorza Gdańskiego 

. 
Różne ... .....,...,..__ 

U przyjaciół znad Newy - M.Wilamowska 
Odpowiedz jeśli wiesz 
/zgaduj-zgadula o miastach 
woj.gdańskiego/ 

Od~owied~ na te pytania 
/0 Wł.Leninie/ 
Najbliższe rocznice lite­
rackie 
Zgaduj-zgadula ~la dzieci 
/w Dniach Oświaty Książki 
i Prasy/ 
Sejmik Kultury w pow. 
sztilunskim 
Rok nowych inicjatyw 
Przed Kongresem Kultury 
Okrył nas żałobą 
Ciekawostki z różnych 
szufladek 
Wycinki prasowe 

- Cz.Wieczerzycki 
' - A.Marcinkvwskl 

- E.Kochanowska 
EoKę 

56 

53 

58 

53 

53 

53 

54 

55 
57 
57 
57 

53=58 
,53=58 

. 

27 

2? 

2 

6 

22 

5 

34 

14-5 

62 

3 
11 

14 



Prasa o ruchu e.mator~kim Wybi·zeża 
-r~ 

53 .... 58 
!\ronika 

Komurlikaty 53-58 

~~~-~-~--~--~--~-~------~-~---~-~--~~~~~--~-~~--~---~~---~~--
Red~uje Kolegium: 
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fot. 
!- , Kleina 

Uroczysta sesja u u~azji 10-idcia Zrzeszenia 
.~P..szubsko-Pomornkie;;t,c ...., 

Z okazji 10-lecia wielu działaczy otrzymało 

Odznaki Tysiąclecia 





fot.z.Kr<'>l 

Barwne widowioko kaszubskie "!tasze strono" wyko-

·---; c-:..,...,~~--~ -r,--. er- oni· n- :'"'\.,.,it=i .... 7 B"~·+-::--,...1r' -oj W rl"''iU jubi-
., - - .... 6'1:.J ~ ... -oi. ...,, ..,, •.: •..i~- ·.; ~ ę/ ~.i. ;,.,,1 \,i a:...!..__ u....i. 

leuszu lO~lecia Zrzeszenia Kaszubsko~Pomorskiego. 

" . I ,, ;~Ft: 
./ ,, -

j ) 
,~-

fi 

~ot~ A.Kleina 





Uroczystość XX-lecia 
PUIBP w Malborku 

W wypożyczalni 
PiMRP w Malborku 

Kierownik PiMBP w 

Malbork.u inż " :t.c:~_i'1a 

fot$ E~Głowaoka 
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